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KAZIMIERZ JAROCHOWSKI. 


Notatka biograficzna. 


(Ob. str, 785) 


Jezeli w przyszlosci przyjdzie historykowi lite- 
ratury polskićj objąć jednym ogólnym poglądem 
charakterystykę i kierunek prac dzisiejszego oj- 
czystego dziejopisarstwa, można przyjąć za pew- 
ne, że caléj falandze nowoczesnych historyków 
naszych, z nielicznemi zaledwie wyjątkami, nada- 
ną będzie popularna na Zachodzie nazwa essay- 
tsłów. 

Dążność, rozdrabniająca usiłowania badaczy na 
rzeczy lżejszego pokroju, nie znamiónuje bynaj- 
mnićj upadku historycznego kunsztu, w kraju, 
w którym dość żywe jeszcze panują tradycye Le- 
lewelowskiego okresu. : Wszelako, niepodobna 
zaprzeczyć, że na polu badań historycznych, ongi 
na szersze rozmiary u nas podejmowanych, panu- 
je obecnie względna posucha, i że po epoce po- 
mnikowych wydawnictw ogólnych lub epizodycz- 


nych dziejów Polski, takich, jak np. prace Mo- . 


rawskiego, Szmitta, Moraczewskiego, Bartosze- 
wicza, Szujskiego, zapanował dziś kierunek bar- 
dziéj drobiazgowy, bardziéj krytyczny, aniżeli 
poglądowy; że wreszcie, wszystko to, cokolwiek 
ostatnie lata wiedzy historycznej polskiej przy- 
sporzyły, może być uważanóm raczéj, jako mate- 
ryal do przyszłych badań, aniżeli jako rezultat 
oparty na naukowych zdobyczach przeszłości. 

Nie są od takićj charakterystyki wolne i prace 
ogółowsze, miano „dziejów Polski“ noszące, gdyż 
i te opierają się w nowszych czasach raczej na po- 
glądach krytycznych, aniżeli na gruppowaniu fak- 
tów dziejowych w artystyczną cąłość, o skonczo- 
nój formie i treści. f 

Czy to wezmiemy pod uwagę glosniéjsze prace, 
Bobrzyńskiego, Kubali, Prochaski, D-ra Antonie- 
go J., Piekosińskiego, Smolki, Hirszberga i wielu 
innych, we wszystkich tych pracach dopatrzymy 
sie jednéj, przeważającéj cechy, mianowicie, że sa 
to cenne, dziejowe kamyki, szlifowane z więk- 
szym, lub mniejszym talentem, mogące z czasem 
dopiero posłużyć do odtworzenia mozaiki ogól- 
nych dziejów narodu, ale nie stanowiące jeszcze 
same w sobie kunsztownych odłamów trwalszej 
wartości i znaczenia, 

Zasługą pracownika, którego wizerunkiem 
ozdabiamy dziś karty naszego pisma, jest to, że 
czyniąc ustępstwo upodobaniom chwili, poświęca 
wprawdzie badania swoje rzeczom drobniejszym, 
odtwarzającym z powodzeniem rozmaite pojedyń- 
cze momenta przeszłości dziejowéj Polski, mimo 
to jednak nie zapomina i o tradycyi dawniejszéj, 
nakazującój badaczom poświęcać siły swe dzie- 
łom donioślejszego pokroju. 

Oprócz wieloletnićj pracy źródłowój nad dzieja- 
mi Augusta II-go, dotychczas jeszcze nie skończo- 
nej, Jarochowski znanym jest czytającemu ogóło- 
wi z krótszych opowiadań i studyów history- 
eznych, przeważnie do XVIII wieku odnoszących 
się i te to właśnie prace zjednały mu zaszczytne 
historyka epoki saskićj miano. 

Sympatya, jaką myślący ogół otacza zasłużo- 
nego badacza, znajduje usprawiedliwienie tak 
w charakterze i dążności jego prac, jako i w ca- 
16 działalności Jarochowskiego, jedynego, 6 
można, przedstawiciela historycznéj wiedzy pol- 
skiéj w W. Ks. Poznańsk. i niestrudzonego bojow- 
nika w walce o nieprzedawnialne prawa dzielnicy, 

Stojąc z kilkoma przodownikami umysłowymi 
u steru ruchliwego Towarzystwa Przyjaciół Nauk 


w Poznaniu, Jarochowski od lat wielu budzi życie 
iruch w społeczeństwie W. Ks. Poznańskiego, 
a ta właśnie strona jego obywatelskich zasług, 
w połączeniu z zasługami dziejopisarskiemi czyni 
nam postać zasłużonego pracownika tak sympa- 
tyczną, uznania i naśladowania godną. 

Kazimierz Jarochowski urodził się w W. Ks. 
Poznańskióm, dnia 12 Września 1829 r. we wsi 
Sokolniki Małe, w powiecie Szamotulskim, 

Ojciec jego Cypryan, ziemianin—żołnierz, 1 
w r. 1848 członkiem Komitetu Narodowego. 

Po ukończeniu nauk gymnazyalnych w Pozna- 
niu, i po odbyciu odpowiednićj rekollekcyi w mu- 
rach więziennych za wykroczenie polityeznéj na- 
tury, wstąpił nasz przyszły historyk na wydział 
prawny uniwersytetu Berlińskiego w roku 1847, 
a odbywszy jednocześnie z karabinem na ramie- 
niu służbę wojskową w pamiętnój ruchawce 1848 
r., złożył następnie egzamin na auskultatora, co 
mu w kilkanaście lat później, po złożeniu egzami- 
nów państwowych posłużyło do pozyskania go- 
dności sędziego w mieście Poznaniu, którą dopie- 
ro w roku zeszłym, pozyskawszy emeryturę— 
opuścił. 

Okoliczności, towarzyszące opuszczeniu służby 
sędziowskićj przez Jarochowskiego, znanemi są 
powszechnie. Nie bez żalu i troski opuszczał za- 
eny pracownik obywatelskie to stanowisko, tyle 
ważne w warunkach, w jakich się społeczno -poli- 
tyczne życie W. Księstwa rozwija. 

Lecz mając do wyboru, albo wygnanie do za- 
padłego miasteczka Sulencina na takiż urząd, lub 
tóż cichą, domową pracę nad przeszłością uko- 
chanćj ziemi, przeniósł Jarochowski tę ostatnią 
ewentualność nad dobrowolne wygnanie i z wła- 
ściwą sobie energią rozwinął działalność na polu 
literackich i'historycznych badań, owocem któ- 
rych są często pojawiające się w warszawskich 
i galicyjskich miesięcznikach rozbiory i studya 
historyczno-krytyczne, jak również korrespon- 
dencye polityczne, po wiekszéj części bezimiennie 
do pism poważniejszych nadsyłane. 

Wychowany w surowéj szkole doświadczenia, 
pomimo zawodów i borykania się z przeciwno- 
ściami, zachował nasz sędzia—emeryt energią 
młodzieńczą i gotowość do obywatelskich poświę- 
ceń, a podnosząc często głos poważny w kwe- 
styach dotyczących bytu narodowego i politycz- 
nego prowincyi poznańskićj, budzi wkoło siebie 
życie i ruch umysłowy tyle dla Polaków pod rzą- 
dami pruskiemi bytujących pożądany. 

Poczet prac naukowych Jarochowskiego jest 
dotychczas wcale pokaźny. Nie licząc pism i roz- 
biorów krytycznych, wydał już nasz historyk kil- 
ka tomów prac drobniejszych, ale opartych na 
zrödlowych samodzielnych badaniach. Należą tu: 
Dzieje panowania Augusta 11-00, Opowiadań histo- 
rycznych serya, I. (Poznań 1860), takichze Opowia- 
dań t studyów historycznych serya II. (Warszawa, 
u Cassiusa), wreszcie tom poważny Opowiadań hi- 
storycznych wydany w roku bieżącym, nakładem 
firmy Gebethnera i Wolffa, stanowiący serya III 
tychże prac. Z wydawnictw źródłowych, wspom- 
niéé tu należy: Teke Gabryela Junoszy Podoskiego, 
w sześciu tomach, nadto piękną, barwnie skreślo- 
ną rozprawę o Literaturze poznańskiój w bieżącóm 
stuleciu i wiele innych prac historyoznych. 

Do zalet pisarskich Jarochowskiego należy nie- 
zmierna jasność i potoczystość wykładu. Można- 
by zarzucić naszemu historykowi pewną bez- 
względność w traktowaniu osobistości i epizodów 
dziejowych, jak to np. widzimy w pięknóm stu- 
dyum o wojewodzie ruskim Janie Jablonowskim 
iw epizodzie Sprawy Toruñskiéj. Jeżeli jednak 
weźmiemy pod uwagę, że ta właśnie surowość są- 


du względem ludzi i wypadków przeszłości, jest 
tylko wynikiem nieograniczonćj miłości historyka 
do rodzinnéj ziemi, że jest wyrazem przekonań 
człowieka niezależnego, dziwić się nie będziemy 
metodzie dziejopisarza, nie znającego żadnych 
względów pobocznych tam, gdzie idzie o wyświe- 
tlenie, częstokroć może niemiléj, ale zawsze poży- 
tecznéj prawdy dziejowéj ku nauce i rozwadze 
żyjącego pokolenia. 
X. 


250,000. 
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Michała Baluckiego. 


(Oiag dalszy.) 


Przyjęcie tak wielkié liczby gości w tej klas- 
sie nie jest znowu tak bardzo kosztownóm, bo mu- 
zykę sami goście sobie płacą a podarki ślubne 
i to, co pannie młodćj dają do czepin, wynagra- 
dzają często w dwójnasób wydatki weselne. Tak 
i tu się stało. Państwo młodzi nie zrujnowali się 
na wesele, a zobowiązali sobie wszystkich nie- 
zmiernie pamięcią o nich. Ilu gości, tylu życzli- 
wych pozyskali sobie nadal,—i kiedy w pierwszą 
Niedzielę pani Ignacowa ustrojona w nowiutki 
czepek i szal turecki z książką do nabożeństwa 
w ręce i chustkę batystową do nosa, wyświeżona, 
szumiąca spódnicami szła na summę do kościoła 
obok swojego męża, który także był ubrany od- 
świętnie w czarny surdut, popielate spodnie, sza- 
firowy krawat i haftowany polkoszulek,— to 
wszyscy poglądali na nich tak przyjaźnie, po ro- 
dzicielsku —tak ich witano na wszystkie strony, 


że nie mogli nastarczyć kłaniać się i dziękować za 


życzliwość i dobre słowo. 

Rówienniczki Józi z cichóm westchnieniem a- 
dresowały do wielkiego ołtarza sekretne życze- 
nia, żeby je Pan Bóg także takiém szczęściem ob- 
darzył, a starsze kumoszki w chwilach wolnych 
od modlitwy szeptały sobie na ucho, że dziewczy- 
na los zrobiła, aż miło, bo Ignac robotnik jak się 
patrzy, nie pijak, nie karciarz, nie bitnik ani lek- 
komyślnik żaden. 

Pochwały te nie obejmowały jeszcze wszystkich 
cnót i przymiotów Ignacego, bo to był człowiek, 
którego wartość rosła w miarę, im się go wiecéj 
poznawało. Cichy i łagodny, jak baranek, stwo- 
rzony był na męża pantotla, gdyby Józia była 
chciała korzystać z jego uległości. Ale ona ceni- 
ła w nim poczciwość, miała w poważaniu jego 
mądrość, jaką według jéj mniemania nie każdy 
ksiądz mógł się poszczycić, — i była dla niego 
z miłością i szacunkiem. 

Tak więc było to małżeństwo w całóm tego 
słowa znaczeniu dobrane. Miłość ich nie obja- 
wiała się w całusach i pieszczotach, bo na to nie 
było dużo czasu, ale w owóm pogodnym i zgo- 
dnym nastroju dusz, które jakby niewidzialną ni- 
cią powiązane, odczuwają się wzajemnie, nawet 
nie widząc się i nie mówiąc. On cały dzień sie- 
dział, jak przykuty do swego nizkiego okrągłego 
stołeczka, pracując razem z dwoma terminatorami 
i czeladnikiem, bo obstalunków miał bardzo wie- 
le, szczególnićj na damskie obówie; ona zaś wraz 
z siostrami otworzyła pracownię sukien, białego 
szycia i haftu, przyjąwszy jeszcze kilka panien 
do pomocy. Ruch był nie mały w téj pracowni, 
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Warszawa, dnia 10 Grudnia. Rok 1882. 
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CENA POJEDYNCZEGO NUMERU KOP 20. | w Warszawie, naprzeviw posagu Kopernika Skłud główny w księgarni N. Kamieńskiego i Spółki. 
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po Want - A 1988, 5 Grua. 
| #294Kazimierz Jarochowski 4# 


Trudno zaiste streścić, niedługi wprawdzie, ale obfity 
w zasługi żywot pracowitego i sumienuego pisarza, któ- 
rego posiadamy obecnie w murach naszego miasta... ' 
Znakomity essaysta rozpoczął umysłową karjere swo- 
ją w roku 1854-ym od wydania zbioru dokumentów pod 
tytułem: „Teka Gabryela Junoszy Podoskiego,* które 
są wiernem odbiciem naszego życia publicznego w czaso» 
kresie od 1717-go do 1733-go roku. £ 
Bartoszewicz powitał wówczas młodego pracownika 


jako „człowieka talentu, zapowiadającego piekną przy- 

złość.“ w 

Zapowiedź ta nie omylila. Niezadługo bowiem uka- 
zał się cały szereg rozpraw, któremi nasz historyk uto- 
¿owal sobie droge do. powszechnego uznania. Zanim rzu- 
my okiem na ów cenny dorobek, 'stanowiący dziś wła- 
Bność ogółu, zobaczmy, z jakiemi trudnościami Jaro- 
chowski walczył, chege pozyskać posterunek użytecznego 

złowieka... 

Urodzony w Ks. poznańskiem 1829-ego r. zojca żoł- 
nierza, zasłużonego następnie obywatela, dziesięcio-letni 
Kazimierz rozpoczął nauki w gimnazjum św. Marji-Ma- 
gdaleny. które zaledwie ukończył, a już przyszło mu 
(w 1846-ym r.) jakiś usterk, treści politycznej, odpoku- 
fowaé na rekolekcjach więziennych... Ten wypadek nie 
przeszkodził mu stanąć do egzaminu dojrzałości i zapi- 
sać się na słuchacza berlińskiej wszechnicy w 1847-ym 
foku.. W trzy lata później, pomimo przeszkód podezas 
niepokojów miejscowych, Jarochowski złożył egzamin ną 
suskultatora i rozpoczął służbę sądową, w ciągu której 
pomyślnie przebył wyższe egzamina. i pozyskał (w ro- 
ka 1862-im) nominację na urząd sędziego w Poznaniu. 

Pomimo uciążliwych studjów nad „Landrechtem* wy- 
starczyło mu dość czasu na pracę w zakresie dziejo- 
znawstwa, które dla naszego piśmiennictwa tyle przynio- 
sły owoców... 

Podczas wydawnietwa sześcio-tomowego zbioru, któ- 
rego tytul wyżej podaliśmy, stanowiącego ciag dalszy 
„Zrödel“ Załuskiego, napisał cenną pracę „Dzieje pano- 
wania Augusta I-go“ (1856), rzecz rychło przez kry- 
tyke zauważona. 

Wszechstronna ta praca, oparta na sumiennych bada- 
niach, rzuca jasny blask na postać tego wladey, odsła- 
niając jego caly charakter i aspiracje, zmierzające do 
poniżenia klas rządzących... 

W r. 1866-ym głośny już pisarz wydał: „Opowiada- 
nia historyczne“, poczem nastąpiły rozprawy i studja 
79 kronice Helmolda*, „O zajęciu Poznania przez kon- 
federatöw tarnogrodzkich*, „O niewoli Ponińskiego w r. 
1734-ym“, oraz inne. w których ukazaló się mnóstwo 
nieznanych dotąd szczegółów. 

W lat kilka później wyszedł następny tom tychże o- 
powiadań, obejmujący: „Rzecz o handlu gdańskim za 
czasów zakonu“, „O porwaniu Sobieskich“; „O sprawie 
toruńskiej“, wreszcie „O gazecie Vossa*, jako materja- 
le do historji naszej z wieku zeszłego. 

W r. 1864-ym ukazała się monografja obszerna jego 
pióra pt, Wielkopolska w czasie pierwszej wojny 
szwedzkiej و‎ zaś w r. 1872-im drugi tom „Dziejów pano- 
wania Augusta II-go“, 

Bedae wspólpracownikiem wielu czasopism, Jarochow= 
Ski uadsylal do Warszawy-i-do-Krakowa drobniejsze u- 
twory, wydane w następstwie przez Cassiusza w jednej 
całości p. t, „Opowiadań. Niektóre z artykułów dru- 
kowanych w Ateneum ukazały się oddzielnie. Akade- 
mja umiejętności, oceniając te zasługi, mianowała go 
swoim członkiem, na.eo jednak Jarochowski dotąd nie 
pozyskał zatwierdzenia... 


خا 


Udział naszego bistoryka w zjeździe długoszowym 
stał się przyczyna, iż przeniesiono go do Sulęcina; lichej 
mieściny, gdzie dłuższy pobyt groził ma zerwaniem łącz- 
| ni z krajowym ruchem umysłowym i niepomyślnym wply- 
wem na jego dalszą intelektualną działalność. Trzeba 
było wybierać: korzystny urzad, albo dalsza na polu hi- 
storji praca? . Jarochowski wybrał drugie... 

Porzuciwszy urzędowanie, całą duszą oddał się pracy 
umysłowej» zasilajac nia wszystkie wydawnictwa, powa- 
żniejsze. Zajmuje się on przytem wykończeniem kapi- 
talnego swojego dziela „Panowanie Augusta II“. Udział 

180 w usiłowaniach nad podniesieniem stanu oświaty 
rodowej, oraz gorliwe orędownietwo działalności Tow. 
przyjaciół nauk w Poznaniu dobrze są też znane. 

Witajge dziś tak miłego gościa na bruku starej War- 
Szawy, Seiskamy dłoń jego serdecznie, życząc mu długiej 
jeszcze, a równie chwalebnej jak dotąd, działalności! 
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| wróciła w tych dniach do Warszawy, wystąpi ji 
niebawem. 
* Wkrótee rozpoczną się pamięciowe próby z kı 
| medii Koziebrodzkiego „Zawierucha* i z obrazk 
dramatycznego Z. Mellerowej „Straduję*. 


= Szkola dwuklasowa. 

Przy fabryce stali na Nowęj Pradze otwartą by 
| ma wkrótce szkoła elementarna dwuklasowa. 
| | Szkoła tą pomieszezona będzie w zabudowaniac 
j fabryeznych. 
| Koszt utrzymania nauczyciela i jege pomoonik. 
| poniesie fabryka. 

== Bazar, . 
| Bazarowi lepiej podobno wiedzie się w tym n 
| ku... 

Tak przynajmniej należałoby wnioskować z lic: 
by zwiedzających sale redutowe w dwóch dniae 
ostatnich. 

W niedzielę przewinęło sie tam osób 1,902, wezo» 
raj zaś 1,578, 
| W sklepach wszelakich rozmaicie bywa. 

Sklep własny p. Edwardowej Leowej, jak 2W! 
| kle, opróżniał się najprędzej, woda sodowa rozk 

wana rączkami kapłanek Melpomeny miała „odby: 

doskonały, artystyczne fotografje zmartwychp 
| wstałego Mieczkowskiego rozchwytywane były ja 
za najlepszych jege czasów, wreszcie wyroby zako 
pańskie i galanterje p. Płagego licznych znajdę 
| wały nabywców. 

Zagladano tez do tapicerskiego magazynu p. Me 
genthalera, który wystąpił z areygustowna dekor: 
cja. 

Nie potrzebujemy chyba dodawać, iż 13 
sig pod namiotami „słecznej* Irmy wpłynęło en 
komieie na ożywienie się handła... 


| == Udogodnienie. 
Przemysł uliczny „specjalizuje sie“ coraz bs 
dziej. 
| Dziś pojawiły się ogłoszenia pewnego przeds 
biorcy, który zapowiada sprzedaż nafty na ۵ 
kie miary z rozwożeniem jej po domach. 
Dałoby się w ten sposób wiele jeszcze proć 
| któw publiczności naszej uprzystępnić, 


— _—_ 


= Upominek. 

Widzieliśmy wspaniały podarek, nadesłany 
Warszawy a£ z Buenos Ayres... 

Upominek rzeczony składa się z wachlarz 
kwiatów, ułożonych z drobnych piórek, tak mist 
nie, Ze zadowolić może najwybredńiejsze wymaj 
nia. 

Praca ta, po za stroną artystyczną, jako miejs 
wa, nadzwyczaj jest ciekawą pod względem etı 


śelcieł dóbr Kielbów, b. sędzia pokoju 1 b. rat 
| dyrekcji głównej T. k. z. 


Dziś złożono na cmentarzu powązkowskim‏ ے 
zwłoki 4. p. Jana Komierowskiego, b. sekreta‏ | 
i wojewódzkiej, oficera b. wojsk polskie‏ 1| 
właściciela dör w pultuskiem.‏ 
'esurgy kupieckiej powołani 20‏ 
głosów: pp. Bronikowski Wa‏ 
rol, Dobiecki Kazimierz, 8‏ 


| ciech, Dejke E 2 rz, € 
Aleksander, Gruszecki Konstanty, Koelichen J 
| rol, Kremky Wł, Nagórny Antoni, Okolowiez Ca, 
staw, hr. Potocki August, Rawicz Józef, ۴ 
| Konstanty. 


a= Z teatru 1 muzyki. l ` 
* Repertuar teatrów warszawskich na bi 
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È Nr. 557 (42). 
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Poniedziałek, dnia 26 Marca. 1885 roku, 


Jutro: Św. Aleksandra i Ruperta Biskupa. 


Wschód słońca o godzinie 5 min. 54 
Zachód مو‎ 5 Gn gis 


Ciepła dziś rano stopni + 2 Réaumura 


Dnia 14 (26) Marca 1888 r. 


TELEGRAMY „GAZETY WARSZAWSKIEJ." 


Petersburg 25 marca. (Tel. Ag. Póln.) Dzi- 
siejszy Journal de St.- Pétersbourg, zaznaczając | 
nowe kłamliwe wieści, rozpuszczane przez Köl- 
nische Zeitung, o położeniu finansowóm Ros- 
syi, między innemi oświadcza, że w drugićj 
połowie roku zeszłego kapitaliści zagraniczni 
rzeczywiście czynili propozyeye pożyczki, ale 
je odrzucono, nie z powodu położonych wa- 
runków, lecz wprost dla tego, że pożyczkę 
poczytywano za niebędącą na czasie. Rządy 
bowiem zaciągają pożyczki, kiedy uważają je 
za potrzebne, nie zaś wtedy, gdy dogodnemi 
są takie operacje dla spekulantów. Mnićj je- 
szcze zasadne jest twierdzenie Kölnische Zei- 
lung o usiłowaniach naszego rządu zaciągnię- 
cia pożyczki za granicą; żadnych bowiem usi- 
łowań w tym celu nie czyniono. 

Petersburg 25 marca. (Tel. Ag. Pó/n.) Wiel= 
ki Książę Włodzimierz Aleksandrowicz i Wiel- 
ka Księżna Marya Pawłówna wyjechali za 
granicę. — Częściowa sprzedaż gazety Birzewy- 
ja Wiedomosti wzbronicna. 

Poznan 25 marca. Eksportacya zfrlok Kazi- 
mierza Jarochowskiego odbedzie sig we wto- 
rek; nazajutrz zwłoki będą złożone w grobie 
rodzinnym w Sokolnikach. 

Kraków 25 marca, godz. 3 min. 15 po po- 
łudniu. (Telegram przygodny Gazety). Uchwa- 
ła komitetu Mickiewicza: wezwać Rygiera do 
wykonania modelu na zasadzie projektu z go- 
diem „Szósty,“ ze zmianami, których zażąda 
komissya nadzorcza. Komitet zbada możność 
wykonania pomnika w kraju. Miejsce, na któ- 
róm pomnik stanie, będzie ogłoszone póź- 
niéj.— Przezdziechi. 

Wieden 25 marca. (Tel. Ag. Półn.) Król ru- 
muński, bawiąc tutaj, opowiadał, że Bismarck 
oznajmił zgromadzonym w Berlinie dostojnym 
gościom, iż zamierza ostatnie dni życia swe- 
go poświęcić sprawie utrzymania pokoju i u- 
trwaleniu istnienia zjednoczonych: Niemiec. 

Bruksella 25 marca. Ks. Wiktor Napoleon 
udawał się w ciągu tego miesiąca trzy razy 
do Paryża, gdzie w mieszkaniu margr. Lava- 
lette'a naradzał się z przywódcami 0 
stronnictwa. Poparcie robot bulanżerowskich 
ze strony bonapartystów nastąpiło wprost z 
rozkazu księcia. Onegdaj książę napisał list 
do Cassagnac'a, wzywający bonapartystöw do 
glosowania bez wyjątku za Boulanger'em w 
czasie dzisiejszych wyborów w Marsylii, a 
w każdym razie do występowania przeciw 
wyborowi rojalisty Hervé'go. 

Paryż 25 marca. Boulanger otrzymał zawia- 
domienie, że komissya śledcza dziś wieczo- 
rem wysłucha rapportu sprawozdawcy. Jutro, 
26-go b. m., generał ma stanąć przed komis- 
8 


| 
| 


"hm 25 marca. Z rozporządzenia rządu 
nastąpi przekształcenie fabryki broni w Ter- 
ni na wielki arsenał na wzór austryackiego. 
Cetynia 25 marca. (Tel. Ag. Fóin.) Głód w 
Czarnogórzu przybiera groźne rozmiary. Do- 
wóz zboża niemożliwy w porze obecnéj z po- 
wodu olbrzymich zasp śnieżnych. Ludność 
mrze z głodu; bydło zdycha z braku paszy. 


ajê AR 


A 


> 


cu 


Kazimierz Jarochowski. 


W sobotę o godzinie 8-6j z rana, cios‏ رقف 
“ae dawno przewidywany, a 5431326 77‏ 

mownie bolesny, ślepo ugodził w nieli- 
czny zastęp poważnych badaczy i pubiicystów 
polskich. Zmarł w Poznaniu Kazimierz Ja- 
rochowski, najgłębszy znawca epoki saskiéj 
dziejów naszych i szermierz niestrudzony w 
dziennikarstwie. Zgon ten dla nas jest podwój- 
nie bolesnym: opłakujemy nad trumną Jaro- 
chowskiego nietylko stratę naukową, ale i wła- 
sng. Gazeta straciła w nim niezmordowane - 
go przez lat trzydzieści kilka, najżyczliwsze- 
go dla niéj i najserdeczniejszego dla nas 
współpracownika. Mąż posiadający piękny dar 
obcowania z ludźmi i jednania sobie ludzi, 
łączył się w nim harmonijnie zsurowym stró- 
żem prawa na krześle sgdziowskiém 1 z niou- 
giętym sędzią wyrokujacym 0 przeszłości, Kto 
go znał, ten nie mógł go nie kochać, i nie 
może dziś o tym ciosie z suchém okiem po- 
myśleć. 
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$ OGLOSZENIA 
przyjmują się 
W KANTORZE 
DRUKARNI 
GAZETY 
y ۲ WARSZAWSKTÊJ, 


ا ا سس سا race‏ 


PIRTNASTY 


ROK SETN Y 
CENA 

Roczni8,........ Rub. 9 kop. — 

Pölroeznie... o n 4 „ 50 

Kwartalnit........ a "eer 28 

Miesięcznie. بین‎ poe, 75 


Za odnoszenie do domu doplaca sig miesigeznie k. 5. 
Numer pojedyhezy w kantorze glöwnym, 


٨ 


GAZETY: 


Na poczcie w Królestwie i Cesarstwie: 


Rub. 2‏ ممیت تنب Rocznie.‏ 
6 " 90 ل Półrocznie..‏ 
T 3‏ ۵ ةد لم ءءء KWwarlalnie‏ 


Urodził się Jarochowski dnia 12:go wrze- 
śnia 1829 r. (datę powyższą, inną od podawa- 
néi w eneyklopedyach, bierzemy z gruntowne- 
go artykułu o Jarochowskim, zamieszczonego 
w roku 1882 w Kłosach). Przyszedł na świat 
we wsi Sokolnikach Małych, wiosce ojczystćj 
w Szamotulskióm. Ojcem jego był Cypryan 
Jarochowski, zasłużony dyrektor Ziemstwa 
Kredytowego w Poznaniu. Nauki gimnazyal- 
ne Kazimierz pobierał w słynnój szkole Maryi 


Magdaleny w Poznaniu, i pomimo przerwy w 


tych naukach, spowodowanéj wypadkami 0- 
gólnemi roku 1846, ukończył szkołę w roku 
następnym i zaraz potém wstąpił do uniwer - 
sytetu berlińskiego na wydział prawny. Tam 
znowu nie obeszło się bez przerwy, spowodo- 
wanéj burzliwemi wypadkami 1848 roku w 
całój niemal Earopie. Wszelako po czterech 
latach studyów prawnych, Jarochowski w 
roku 1850 zdał egzamin na auskultatora 
i wszedł zaraz do służby na linii sądowniczej. 
W r. 1862 zdał egzamin referendarski i asse - 
sorski, i otrzymał w Poznaniu urząd sędzie- 
go, który piastował do r. 1880. 

Potóm przeniesiono go do zapadłego Sulencina 
w Brandeburgii. Tam po półtora roku urzędowa- 
nia, zdala od swoich, nie mógł dłużćj wytrzymać 
i zażądał uwolnienia, które mu też dano razem 
z wysłużoną emeryturą, Odtąd zamknął się 
w życiu prywatnóm, w obcowaniu z rodziną, 
z rodakami i nauką. Dopiero w roku zesz- 
łym, kiedy juź coraz bardzićj podupadał na 
zdrowiu, zaufanie wyborców dało Jarochow- 
skiemu mandat do sejmu pruskiego. Pomimo 
niedomagania, jeździł na posiedzenia do Ber- 
lina, i jeszcze podczas tegorocznój kadencyi 
sejmu przemawiał w sprawie wykładu języka 
polskiego w szkołach elementarnych, oraz wy- 
kładu religii w gimnazyach. Choroba jednak 
nie pozwalała mu być tak czynnym, jak pra- 
gnął, i musiał wrócić do Poznania za urlo- 
pen, aby się położyć na śmiertelnćj po$- 
cieli. 

Pociąg do badań historycznych wcześnie się 
odezwał w Jarochowskim. Potrącał niekiedy 
o rozmaite epoki dziejów Polski: pisał o kro- 
nice Helmolda, o handlu gdańskim za czasów 
Zakonu, o pierwszój wojnie szwedzkićj 1655 
r., o czasach Pruss Południowych z końca w. 
26881. i początku 1108, o dziennikarstwie 
wielkopolskiém w pierwszéj połowie naszego 
wieku i t. p. Atoli za główny, niemal jedy- 
ny przedmiot badań obrał był $. p. Jarochow- 
ski epokę dwóch Sasów, a zwłaszcza Augusta IL. 
Najpierwszą jego w tym kierunku pracą by- 
ło przygotowanie do druku i ogłoszenie w 
latach 1854—1861 cennego zbioru dokumen- 
tów p. t- Teka arcybiskupa Gabryela Podo- 
skiego. Jednocześnie w r. 1856 ogłosił napi- 
sane przez siebie Dzieje panowania Augu- 
sta II od smierci Jana HI do chwili wstąpienia 
Karola XII na ziemię polską. W r. 1874 ۰ 
głosił dalszy ciąg powyZszéj pracy, zawiera- 
jący w obszernym tomie na 646 stronnicach 
dwa lata największych klęsk i przewrotów 
1702—1704. Dzieło to noszące tytuł: Dzieje 
panowania Augusta II od wstąpienia Karola 
XII na ziemię polską aż do elekcyi Stanisła- 
wa Leszczyńskiego, miało otrzymać nowy ciąg 
dalszy; mówił o tém z upodobaniem Jarocho- 
wski, ale żarliwe jego zamiary już pozostały 
nieziszczone. 

Obok tych prac obszernych, napisał Jaro- 
chowski kilkadziesiąt rozpraw pomniejszych, 
prawie wyłącznie z tójże epoki saskiéj. Roz- 
prawy te, pisane żywo i plastycznie, pomimo 
ciężkawego stylu autora, skwapliwie zamiesz- 
czały różne pisma czasowe, między innemi 
najpierwsza Gazeta Warszawska, Niwa, Tygo- 
dnik Ilustrowany, Kłosy, Tygodnik Powszech- 
ny, Ateneum warszawskie, Kraj petersburski 
i t. d. Opowiadał w tych pracach niewolę Po- 
nińskiego w Sonnensteinie, z czego Kondrato- 
wicz utworzył poemat: „Starosta Kopanicki,“ 
zdobycie Poznania w 1716, sprawę toruńską 
z 1724, porwanie królewiczów Sobieskich, ka- 
tastrofę Patkula, Sprawę Kalksteina, oblęże- 
nie Gdańska w 1734 i wiele a wiele innych. 
Zbiór tych pism pomniejszych utworzył pięć 
wielkich tomów, które p. t. Opowiadań histo- 
rycznych, Studyów i opowiadań, Nowych apo- 
wiadań i studyów, wreszcie Z czasów saskich, 
wychodziły w Poznaniu i Warszawie w la- 
tach 1860, 1863, 1877, 1882 i 1886. Z prac 
dotąd jeszcze niezebranych, drukowanych o- 
statniemi laty w samój Warszawie, można co 
najmniéj takiz jeden tom wielki ułożyć. Nie 
zapominajmy zaś, że każdy prawie tu wyraz 
był zdobyty ciężkióm ślęczeniem nietylko w 


w Dreźnie, Kopenhadze, Sztokholmie, Berli- 
nie, na co ferye sądowe, przeznaczone na Wy- 
poczynek, były nieraz w całości poświęcane 
przez Jarochowskiego. A przytóm pracować 
jeszcze musiał i jako dziennikarz na miejscu, 
i jako członek a następnie wice-prezes Towa- 
rzystwa Przyjaciół Nauk poznańskiego, i jako 
członek korrespondent Akademii Umiejętno- 
ści w Krakowie. Zkąd miał czas na to wszy- 


źródłach krajowych, ale także w archiwach | 


stko przy uciążliwych obowiązkach urzędo- 


wych—to była jego tajemnica, którą sig przed 
nikim nie przechwalał. 

Do Gazety Warszawskićj, która może się 
pochlubić, iż w granicach Królestwa pierwsza 
miała Jarochowskiego za współpracownika, 
pisywać począł $. p. Kazimierz w roku 1854. 
Pierwszy list jego, datowany z Poznania 20-0 
stycznia t. r, ukazał się w numerze 28-m z 
końca stycznia. Odtąd nieprzerwanie przez 
lat trzydzieści cztery z okładem m'ewaliśmy 
stale od niego listy z Poznania, z Karlsbadu, 
dokąd się na kuracyę udawał, z Berlina lub 
Kopenhagi itp., dokąd na poszukiwania histo- 
ryezne wybiegał. Obok tego otrzymywaliśmy 
ol Jarochowskiego obszerne sprawozdania z 
literatury zagranicznój, zwłaszcza z dzieł hi- 
storycznych, mających jakąkolwiek styczność 
z dziejami naszego kraju, oraz własne jego 
studya nad rozlicznemi pojedyńczemi wypad- 
kami dziejowemi, weszłe następnie do Opowia- 
den. Dotknigty chorobą serca, groźnićj a gro- 
źnićj wzrastającą od roku zeszłego, nie wy- 
poszczał pióra z ręki. Jeszcze w pierwszych 
dniach stycznia r. b., bawiąc w Poznaniu pod- 
czas feryj sejmowych, napisał do nas list z 
iadwarteńskiego grodu; jeszcze w połowie lu- 
tego, podczas ostatniego pobytu na tegorocz- 
nój kadencyi sejmowéj w Berlinie, napisał do 
Gazety krótki list o sprawach tamecznych. 
Były to juź ostatnie listy Jarochowskiego do 
Gazety. Skarżył się, że ręka coraz bardzićj 
odmawia mu posłuszeństwa, że tak, jakby 
pragnął pracować dla nas, nie może. Szlache- 
tna dusza aż do ostatka mniéj się troszczyła 
o siebie niżeli o innych. 

W zeszły piątek wydawca Gazety Warszaw- 
skiej otrzymał z Poznania z 19-80 marca, list 
dyktowany, lecz własnoręcznie podpisany: „K. 
Jarochowski.* List ten brzmi jak następuje: 

„Drogi panie Stanisławie! 

,Przyjmiój pan razem ze wszystkimi kocha- 
nymi znajomymi mymi warszawskimi wyraz 
najrzewniejszego pozdrowienia; nie chciałbym 
powiedzieć pożegnania. Jestem dręczony stra- 
szliwą, dochodzącą do ostateczności chorobą 
serca. Lekarze dodają mi wprawdzie otuchy 
i pocieszają nadzieją poprawy. Być może, że 
mają racyę, ale cóż to wszystko pomoże, je- 
żeli choroba nie pozwala mi się ruszyć z 
miejsca, wziąć pióra do ręki i popracować 
choćby dla was w chwili tak niezmiernie tu- 
taj interesującój, Ww któréj materyału 2 
pewnoseigby mi nie zabrakło! Straszny i opła- 
kany stan mego zdrowia, niepozwalający ml 
ani chodzić, ani brać pióra don ręki, niechaj 
wam tłómaczy moje bolesne milczenie i prze- 
rwę w pracach. Jeżeli, co daj Boże, nastąpi 
choćby tylko połowiczna poprawa, nie omiesz- 
kam podjąć prac ۰ Zrobicie mi praw- 
dziwą przysługę przyjacielską, kochany panie 
Stanisławie, kommunikując wiadomość 0 po- 
dobnym stanie zdrowia mego znajomym mo- 
im warszawskim razem z zapewnieniem, że 
jeżeli tylko nastąpi pożądana zmiana stanu 
mego zdrowia, nie omieszkam też podjąć na 
nowo mych prac i zatrudnien. Mianowicie 
proszę pana zawiadomić ۵ tém, co się ze mną 
dzieje, professora Pawińskiego i Deotymę. Ke- 
nigowi życzenia na dzisiejszy dzień imienin 
przesyłam; o rychłą, wiadomość o sobie pro- 
,و82‎ Najszczerzćj zawsze życzliwy sługa i 
przyjaciel. K. Jarochowski,* 

Nie sprawdziły się wróżby lekarzy, oczywi- 
ście tylko dla uspokojenia chorego czynione. 
Onegdaj o 11-ćj przed południem nadszedł do 
nas telegram ze złowrogą wieścią z Pozna- 
nia: Kazimierz Jarochowski nie żyje! 

Ciężką, niewysłowioną, niepowetowaną po- 
nieśliśmy stratę. 


Powódź. - « 


Warta 19 marca. Korrespondent Kalisza- 
nina pisze co następuje: Warta, wyszedłszy 
ze swego koryta, zrobiła znaczne spustosze- 
nia, pozalewała pola i łąki, przerwała kom- 
munikacye do tego stopnia, że chcąc udać się 
do Brodni, Luboli, lub innych wiosek ż dru- 
gi6j strony Warty położonych, trzeba jeździć 
na Sieradz. Przeprawę z Sieradza do Wida- 
wy trzeba kierować na Task, W samém mieś- 
ue Warcie wylew rzeki ogarnął początek 
przedmieścia; z czterech domów mieszkańcy 
musieli się zupełnie usunąć. Przejazd przez 
mosty był zupełnie niemożliwy w skutek pod- 
mytych brzegów, gdzie woda spław sobie zro- 
biła. Od czasu do czasu, na rzecznych fa- 
lach widzieć sig dało potopione sprzęty. Wi- 
docznie więc w dalszych miejscowościach 
wylew poważniejsze spustoszenia poczynił. 
Widziano także płynącą krowę i półwóz chłop- 
ski. Straty, które powódź wyrządziła w na- 
szój okolicy, nie dadzą się jeszcze dobrze 
obliczyć. To tylko pewna, że straszne wid- 
mo nędzy niezatarte ślady po sobie zostawi. 

Kamień 20 marca, Pierwsze puszczenie lo- 


dów na Bzurze przy jój ujściu do Wisły na- 
stąpiło w dniu 11-m b. m., bez 28006 szko- 


kioskach i dworcach d. ż. kosztuje kop. 5. 


, Doniesienia i uwiadomienia wszelkiego rodzaju 
przyjmuje Kantor Drukarni Gazety, za opłatą 
od wiersza druku drobnóm pismem, lub za jego 
miejsce, za pierwszy raz po kop. 8, za następne 
po kop. 7.—Wiersz nekrologu i reklamy k. 20 


AE GSA. GSA i TEE 
| Rękopismów nadsyłanych artykułów nie zwraca się. 
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Wysokość wody narz. Wiśle stop 13 cali 7 


| dy dla okolicy. Dopiero w dniu 15-m, około 
godziny 7-6j wieczorem, ruszyły lody na Wi- 
śle, poczóm utworzyły się zatory, wszystek 
lód zwrócił się w górę rzeki Bzury. Po u- 
pływie półtorój godziny woda zalała wsie: Ka- 
mie, Łaźnia, Przesławice, Śladów, Witkowie 
i Januszewa. Powódź była tak nagła, że lu- 
dność ledwo z życiem ujść mogła, uciekając 
z bydłem do innych wsi lub chroniąc się na 
strychach, pospołu z drobiem i trzodą chlew- 
ną. O głodzie i chłodzie, gdyż mróz srodze 
dokuczał, przebyli mieszkańcy na strychach 
sporo czasu, dopóki woda nie opadła. Kil- 
kanaście berlinek, które stały pod Kamieniem, 
straciło liny i łańcuchy; przeszło 25 6 
poszło na dno rzeki. Z dwóch berlinek zimu- 
jacych pod Januszewem, jedng zapgdzily lody 
o kilkadziesiąt sążni i wepchnęły w zatór, 
drugą zaś wyrzuciły przechyloną na ląd su- 
chy. Z 320 drzew owocowych przez ks. pro- 
boszcza parafii Kamień na gruntach plebanii 
posadzonych, lody zniszczyły część przeważną. 
7 ludźmi, oprócz kilku pokaleczeń i odmroże- 
nia rąk, wypadków nie było. Ks. proboszcz, 
śpiesząc na ratunek powodzian, wpadł był 
sam w wodę, lecz go organista z kościelnym 
szczęśliwie uratowali. Z powodu zatoru na 
Bzurze, długiego na 2 wiorsty a wysokiego 
na 12 łokci, kommunikacya z Wyszogrodem u- 
legła przerwie, i do miasta tego w żaden spo- 
sób dostać się ztąd niemożna. Bzura płynie 
obecnie nowém korytem, o pół wiorsty od ko- 
ścioła parafialnego dalój niż poprzednio. Lu- 
dność okoliczna cierpi wielką nędzę; woda 
یں جد‎ kartofle tak w piwnicach, jak w kop- 
cach, 

Zakroczym 21 marca. Miasto nasze i oko- 
lica niewiele z powodu wylewu Wisły ucier- 
piały, zapewne dzięki temu, że inżynierya z 
Nowo Georgiewska zawczasu rozsadziła zatór. 
Jednakże w dniu 15-m b. m. trzy młyny, bę- 
dące przy brzegu wyższym rzeki, oraz kilka 
łodzi, woda zniosła i zniszczyła do szczetu, 
O wypadkach z ludémi to tylko 0 naszéj 
wiadomości, że przed kilku dniami włościanin 
przejeżdżający przez Wisłę przed Jabłonną, 
porwany przez krę, walcząc ze śmiercią przez 
kilka godzin, dostał się żywy na ląd pod Za- 
kroczymiem, utraciwszy tylko wóz i konie. 
EEES 

Przypommamy szanownym prenumera- 
torom, 12 czas odnowić prenumeratę. Wa- 
runki prenumeraty znajdują się w na- 
główku Gazety. 


Wiadomości bieżące krajowe. 

sę اس‎ zenie subjektöw handlowych i 
przemysłowych. Gdyby nie pora postu, można 
było przypuszczać w nocy Z soboty na nie- 
d'ielę, że w Resursie Obywatelskićj odbywał 
się jakiś bal, tak tłumnie tu było od godziny 
9-6j wieczorem do 5-6j z rana. Tymczasem 
obradowali tu tylko na ogólnóm zebraniu ro- 
cznóm członkowie Towarzystwa Pomocy Sub- 
jektów Handlowych i Przemysłowych m. War- 
szawy. Na sessyi, którą otworzył prezes To- 
warzystwa, p. Ignacy Dubownik, znajdowało 
się 230 uczestników. Na przewodniczącego 
obradom powołany został członek-protektor, 
p. Aleksander Makowiecki, który na sekreta- 
rza zaprosił p. Zielińskiego. Sprawozdanie 
rachunkowe, z którego już przytoczyliśmy 
główne dane, zostało zatwierdzone przez 0- 
becnych. W dalszym ciągu przyjęty też zo- 
stał wniosek o dobrowolnych składkach rocz- 
nych na koszta leczenia i zapomogi. Inne 
wnioski pozostawiono do załatwienia przy- 
szłemu zarządowi. W przedmiocie budżetu 
wszczęły się żywe rozprawy. Kilku człon- 
ków radziło pewne oszczędności, zarząd więc 
wykazywał ich niepraktyczność. Ostatecznie 
wszystkie pozycye budżetu zostały przyjęte. 
Dochód w roku bieżącym przewidywany jest 
w budżecie o 2,005 rub. 44 kop: wyższy niż 
w roku ubiegłym. 0 godz. 2-6j po północy 
przystąpiono dopiero do wyboru zarządu. 
Większością głosów wybrani zostali na człon- 
ków zarządu pp.: Skorupski, Raszke, Szlen- 
kier, Jabłkowski, Morski, Loth, Zażuliński, 
Brühl, Knaflewski i Budzyński; na zastępców 
pp.: Gardowski, Walderowicz, Bukowski, Te- 
lesnicki, Orłowski i Szmalec. Znużenie owład- 
nęło wszystkich tak widocznie, Ze ostatnie 
wnioski, dotyczące różnych spraw organiza- 
cyjnych stowarzyszenia, przyjmowano już bez 
żadnych uwag, a mimo to sessyg zamknięto 
dopiero o godz. 5-6j z rana. Czy nie praktyez- 
niój byłoby na przyszłość, w razie obfitości 
materyału sessyjnego,t. j. wniosków, odbywać 
dwa ogólne zebrania do roku, zamiast jedno 
tak niezwykle długo przeciągać. Zapewne 
przysporzyłoby to nieco kosztów na wynajęcie 
sali, lecz zyskałyby na tóm obrady zgroma- 
dzenia, 

— Dwa portrety. Na dwa portrety podane 
w tych dniach w pismach illustrowanych zwra- 
camy uwagą. Kłosy w ostatnim numerze po- 


A d 


dały znakomicie wykonany portret Wojciecha 


Gersona. Rysunek ten, roboty p. Witkiewicza, , 
przynosi zaszczyt artyście, wykonanie zaś 16- , 


go pod względem techniki i odbicia nie usie- 


puje najlepszym rysunkom zamieszczanym wi 


illustracyach zagranicznych. Jako dodatek nad- 
zwyczajny do numeru z dnia Lee marca, r. b. 
Świata krakowskiego, dołączono wyborny por= 
tret Artnra Grottgera, tego największego ra- 
szego pociy-rysownlka, 771018703 GZĄGARZIE 0 

lówkiem p. Ferdynanda Bryllera. Portret, ۰ 
bity nader starannie w zakładzie autograficz- 
nym krakowskim p. Pruszyńskiego, odznacza 
się wielkióm podobieństwem. 

— Z Łęczycy piszą do nas dnia 28-go b. m. 
co następuje: Przez kilka dni słoneczne pro- 
mienie przy małym przymrozku przypomnia- 
ły nam, że to już wiosna; dziś znów deszcz, 
który bodaj co najrychlöj spłókał wielkie bry- 
ły śniegu i lodu, z powodu których chcąc nie 
chcąc gimnastykujemy się, wędrując po tu- 
tejszych ulicach. Szezególniój w rewirze iy- 
dowskim góry lodowe utrudniają kommunika- 
cyę i narażają na zwichnięcie ręki lub nogi. 
Przytóm panuje tutaj szczególny zwyczaj, że 
różnego rodzaju odpadki, nawet wstrętne dla 
oka i powonienia, bywają wyrzucane z po- 
dwórzy na środek ulicy i czekają, aż się nad 
niemi zmiłuje przedsiębierca assenizącyi — 
Obszar lak okolicznych, jak okiem sięgnąć, 
pod wodą i zwałami lodowomi; tak bywa rok 
rocznie, a byle tylko wody niezbyt późno o- 
padły, to takim zalewem, zasilanym ściekami 
zruntów wyższych, łąki się użyźniają; pola 
iż inne w gospodarstwach, gdzie nie są do- 
pełniane spadki czy to przez drenowanie lub 
też odpowiedniemi rowami, mogą uledz do- 
tkliwym klęskom, —Ceny zboża ciągle w jednéj 
mierze; za pszenicę płacą 6 rub. 60 kop. do 
6 rub. 80 kop. za korzec, a słyszymy, Ze ۷ 
Kutnie i Łodzi dają juz po 7 rub., zależnie 
od kursu rubla, Ale pszenicy mało kto ma 
teraz. Żyto i jęczmień około 3 rub. 30 kop., 
owies znacznie mnićj niż po 2 rub.; tylko 
kartofle się podnoszą w cenie, na ostatnim 
targu żądano za korzec 1 rub. 80. kop.—Trakt 
z Łęczycy do Kutna eoraz bardzićj staje się 
trudnym do przebycia z powodu brył lodo- 
wych i psucia się szossy; 820888 wymagać bę- 
dzie gruntownéj, a zatém kosztownéj naprawy. 
Tutejszy poczthalter ponosi ogromne straty w 
koniach i wszelkiego rodzaju zaprzęgach; tak 
zwana biedka jeduokonna nie może już kur- 
sowaé, tylko dwukonna bryczka. Omnibusy i 
inne większych rozmiarów pojazdy tylko z 
wielką trudnością jeżdżą po wszystkich tra- 
ktach, Pod Kiodawą mosty naprawione i bieg 
kuryerek pocztowych przywrócony. — Sklep 
spółki obywateli ziemskich pod firmą Gryżew- 
ski et Comp., o którym szczegółową 98 
dawniéj podałem, ciągle doznaje powodzenia, 
dzielnie wytrzymuje współzawodnictwo Zydów 
i coraz więcój przyciąga do siebia klientów z 
pośród włościan; spółka ma zamiar założyć 
fabrykg narzędzi rolniczych choćby na mniej- 
823 skalę; wiele się przyczynia do jéj powo- 
dzenia umiejętny kierunek i zarząd w osobie 
młodego dysponenta, który: do zawodu ban- 
dlowego sposobił się w odpowiedniéj szkole 
w Toruniu a następnie odbył praktykę w kan- 
torach Warszawy i miast fabrycznych. —Nowa 
księgarnia, o któréj juź donosiłem, rozwija się 
coraz więcćj; dobor książek nietylko z be 
trystki, ale i poważniejszćj treści, przyciąg 
coraz więcój „czytelników; introligatornia z 
cenami umiarkowanemi i dokładnością robo- 
ty, zyskała powszechne uznanie. 1 


— Lasy w gub. Wołyńskiej. Gazeta, Wołyń | 


uskarża sig mocno na niszczenie lasów w gub. 
Wolyúskiéj. Po puszczach, które ciągnęły się 
od Żytomierza do Zwiahla zostały tylko nie- 
wykarczowane pola. Według cytowanego pi- 
sma, jedynie w dobrach ks. Sanguszki jest 
prowadzone gospodarstwo leśne. 

— Wieńce. Dowiadujemy się z Moskowskich 
Wiedomosti, że kolonia niemiecka w Peters- 
burgu, tudzież kałuzki pułk piechoty imie- 
nia cesarza Niemiec, wysłały były do Berlina 
po wieńcu srebrnym dla złożenia na grobie 
cesarza Wilhelma. 

— Towarzystwo spozywoze. Ministeryum 
spraw wewnętrznych zatwierdziło w dniu 13 
(25) lutego r. b. ustawę Towarzystwa Spo- 
żywczego urzędników rządowych i prywat 
nych w mieście powiatowóm Brzezinach gub. 
Piotrkowskiej. 


E Gazety Warszawskitj. 


Kraków, 21 marca 1888 ۰ 
Dary dla Muzeum i dis Akademii,— Premium Towa- 
rzystwą Przyjaciół Sztuk Pięknych, — Posiedzenie w 
Akademii Umiejętności — Wylew Wisły. —Koncerta, 
Psalm Żeleńskiego, 
Tyle. podziwiany na ostatnićj wystąwie sztu- 
ki portret Anny Bilińskiej, nagrodzony hono- 


rowym, dyplomem, dostąż się w darze nasze- | 


mu Muzeum, Nim jednak. stale, tam będzie 
pomieszezony, ma objechać jeszcze kilka wy- 
staw zagranicznych. Wydział krajowy otia- 
rował biust gipsowy bronzowy marszałka 
Zyblikiewieza, Henryk Bukowski ze Sztok- 
holmu, medalik srebrny Augusta II z 1697 r., 
z napisem: Lituania asserta. Hr. Liza Przez- 
dziecka maleńki tryptyk grecko-lacióski. Hr. 
K. Przezdziecki druki rzadkie -z tablicami i 
fotografie, .P. Matyas Berson fotografie z czte- 
rech cennych obrazów, z kościołów tyrolskich, 
Marcina Teofila Pollaka, z pierwszéj połowy 
XVII wieku, oraz portret tegoż z Ferdynan- 
dem. P. Lunda portret olejny brata Er. Lun- 
dy. ze Lwowa. Skirmunt koilekcyg medalów 
bronzowych królów polskich Reichla, sztuk 24. 

Akademią, Umiejętności „otrzymała dar od 
dra Talki  Hryncewicza, Wykopalisko z kur- 
hapu ryżanowskiego. Badania rozpoczęte 
przez niego przed czterema, laty, prowadził 
dalój członek komissyi p. Ossowski. Sprawoz- 
dawca odkrył ślady chodnika podziemnego, 
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| tłumy pośpieszyły ku ۰ 
| dzielę również Wisła była celem pielgrzymek 
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doszedł do krypty grobowéj, w któréj spo- | zdruzgotano tworzgey sig zatór. Most ulegt 


czywał szkielet niewieści, cały od ramion do. 
dota okryty rozmaitemi złotemi $zdobami;jak' 
wspaniałe zaüszhice, naszyjnik,” bransolety, 
pasek, pierścienie i rozmaite ze 210661 blachy 
wyciskane ozdoby trójkąthe i okrągłe. Cha: 


| rakter tych. wyrobów jest przeważnie grecki, 


z widocznym wpływem sztuki assyryjskiéj. O 
20820026271 ich z P DÉI Ś pra 


hi 
1 bi 


äntrka 
wione w pior$cieniach monety té] ! 111 bi 

te pomiędzy 450—480 r. przed Chrystusem, . 
oraz dwa sygnety z symbolami używanemi w | 


w niedzielę cząstkowemu zniszczeniu; huśtał 


sig długópod”ude'zeniami kry, فا‎ E 


się pod him; leéz nie zdołała porwać, Ludność: 
przewoziła Się łodziami, oraz wozami 07۶7 
wonego Krayza.* Kolo 12-6j wola 'zaczęła 
opadać; koło 6-6 niebezpieczeństwo było już 
zażegnanę. . s : بی‎ 
Najwięcej ucierpiały wife. Kolo Tynigeki 


120, Bodzów, 17011035610: 
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Kost 1 1 
1 krzówek i Ludwinów. Straż” pożarna i inZy- 


nierya wojskowa ratowały, a coraz inna par- | 


téj kolonii. Czystoseig stylu i wysoko roz-|tya akademików wyruszała z żywnością na 


winiętą techniką wyrobów, odznaczają się | 


pomoc. W Niepołomicach było niebezpieczeń - 


wiaderka bronzowe z dziobkiem wyrobionym | stwo wielkie, zatór stał jeszcze o 9-éj wie- 


w kształcie lwiéj paszezgki, i srebrne naczy- | 
nia przyozdobione wyobrażeniem gonitwy | 
zwierząt. 

Tegoroczne album artystyczne, stanowiące | 
wykwintne premium Towarzystwa Przyjaciół | 
Sztuk Pięknych, wyszło w drugiém wydaniu 
i zawiera w dołączeniu do znanych już ta- 
blic, wiele nowości. I tak: do „Pieśni“ Ma- 
tejki napisał piękny wiersz Asnyk. Do kolę- 
dy Pociechy umyślnie napisał muzykę dyre- 
ktor Żeleński, któréj tekst z rękopismu 20+ | 
dany jest fac-simile. Do portretu Józ. L| 
Kraszewskiego dołączone są dwa wiersze Z| 
niewydanych jego poezyj. Jeden pisany naj 
krótki czas przed śmiercią w San Remo, od- 
daje tęsknotę autora: 

Palmy, jaśminy i róże, 
Pełno kwiecia, woni, słońca, 
Oliwne lasy na górze, 

1 wiosna nieustajaca; 

A wygnańcowi łzy ezynig 
Ten rajski ogród pustynią! 

W dniu 8-m b. m. odbyło się posiedzenie 
kömissyi historyi sztuki. Dr. Karbowiak u- 
dzielił wiadomości o stosunkach majątkowych 
i rodzinnych Bartłomieja Berecciego, archite- 
kta kaplicy Zygmuntowskiéj na Wawelu, oraz ; 
pódał notatki o nieznanych nazwiskach mala- | 
۳2۲ z połowy XVI wieku. Prof, Sokołowski 
złożył dokumenta dotyczące czterech arty- , 
stów pracujących na dworze polskim w XVII 
wieku, mianowicie: przywiléj z 1621 r. Zy- 
gmunta III dla malarza zwanego Stanislaus 
Purel Borgouius, który miał wykonać znaczną 
ilość obrazów religijnych i świeckich. Daléj 
przywiléj z 1636 roku Władysława IV dla 
przyjętego do służby królewskićj malarza 
Krzysztofa Giniewskiego. Przywiléj Włady: 
sława IV dla hafciarza warszawskiego Jana 
Meysa z 1646 r. -Wreszcie nominacyg Jana 
Collison'a, Szkota, na malarza nadwornego 
króla Jana Kazimierza, Również złożył i ob- 
jaśnił prof. Sokołowski części architektonicz- 


| ne kościoła w Borku w W. Ks. Poznańskióm. 


Zdaje się być pewném, że kościół ten był 
stawiany w XVII wiekt przez Albina Fon- 
tang, który mnóztwo kościołów budował we 
Włoszech. Była to liczna rodzina szwajtar- 
sko-włoska Fontanów, która 2101810 906 
swój szkoły na budownictwie kościelnóm te- 
go czasu wycisrięła. Dr. Piekosinski złożył i 
objaśnił odpisany z archiwum miejskiego in- 
wentarz skarbca kościoła N. P. Maryi w Kra- 
dzony w r. 1417, a uzupełnio- 
ny dopiskami późniejszemi z XV wieku. In- 
wentarz ten bardzo dokładny, wejdzie w ca- 
łości do wydawnictw komissyi. Prof. Luszcz- 
kiewicz złożył rysunek gotyckiego kościoła w 
Dzierążni i fotografię ołtarza w Pławnie pod 
Radomskiem. P. Wincenty Wdowiszewski 0- 
kreślił przygotowaną przez siebie bibliografię 
piśmiennictwa polskiego, odnoszącego sig do 
sztuki; dochodzi ona do 1884 r. 
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Przez kilka ostatnich dni wylew Wisty by! 
głównym, niemal jedynym przedmiotem zaję- 
cia i rozmów w Krakowie. Na szczęście klo: 
ska nie dorównywa ostatnićj z 1884 roku, nië- 
mnićj jednak jest ciężką bardzo dla dotknig- 
tych wylewóm i obfituje w tragiczne epizody; 
mówią więć ogólnie o porwanych kołyskach ã 
nie zawsze ocalonych dzieciach, o zniszezo- 
nóm mieniu biedaków i bohaterskich wysil- 
kach ratujących. 

Mimo spodziewania się katastrofy, gdy je- 
dnak o godz. 84 wieczorem, dnia 10-go b. m. 
w sobotę, salwy armatnie ponuro wstrząsnęły 


| powietrzem, na znak, że kry pękają i niebez- 


pieczeństwo wzrasta, wrażenie było wielkie. 
W pierwszéj chwili nawet, nim zdołano 80+ ; 
bie powód strzałów wytłómaczyć, Bóg wie, 
jakie przypuszczenia nieprawdopodobne ogar: 
nęły ludność. Ruch gorączkowy zawrzał i 
Przez całą nie: 


całego miasta. Energia w ratowaniu i hoj- 
ność w ofiarach łagodzą chociaż cokolwiek 
grozę położenia. | 

Woda na Wiśle zaczęła już od 6-6j godzi- 
ny przybierać i wdzierać gię na skorupę lo- 
dową ponizéj mostu wojskowego pod Wawe- 
lem. O 64 ruszył nagle lód na przestrzeni od 
przewozu do mostu. Na moście zapalono ۰ 
chodnie, tu zgromadzili się naczelnicy władz, 
Most chwiał się pod uderzeniami lodów, które 
nagle stanęły, tworząc zatór, Cisza zupełna na- 
stała; woda, nie znajdując swobodnego ujścia 
w korycie, wzbiera się i rozlewa na Zwierzy- 
niec, Przegorzały i inne wioski nadbrzeżne, 
Rudawa zalewa ulice: Garncarską, Wolską, 
Zwierzyniecką, Groble, Sw. Sebastyana, Św. 
Gertrudy, Jasna, Starowislag. Zestraszeni mie- 
Szkalicy wynoszą się na strychy. Straż ognio- 
wa czuwa na wszystkich punktach. 

Na przestrzeni od mostu podgórskiego lody 
ruszyły dopiero 0-5-6j rano. Nowy, drugi za- 
tér utwor się w Dąbiu, woda zalała Pod- 
górze. Dopiero o 7-6j z rama inżynierya woj- 
skowa zepchnęła lody oparte o most wojsko- 
wy pod Wawelem, tak, że kry znalazły swo- 
bodniejszy odpływ. W Dąbiu mogło być bar- 
dzo groźnie; dopiero władza wojskowa wy- 
stała dwa działa z ammunicyą do lasu 2102 
szowskiego i 20-60 strzałami armatniemi 


czorem. Wyjechał tam radca budownictwa Ma- 
tula dla kierowania akcyą ratunkową. U de- 
legała namiestnictwa Borkowskiego odbyła się 
narada komitetu ratuukowego. Marszałek po- 
wiatowy Milieski, prof. Zoll, p. Mieroszewski, 
książę Windischgrätz, ht. Bertolsheim, woj- 
skowi inzynieryi, wszyscy ratowali jak mogli, 


Komitet wydał odezwę o pomoc materyalną ' 
|do współobywateli, datki posypały się nad- 


zwyczaj obfite i nie przestają płynąć, nie wy- 
równywają przecięż potrzebie. 

Koncert na „Czerwony Krzyż* zgromadził 
nadzwyczaj liczną ` publiczność. . Przybyła u: 
myślnie z Wiednia pani de Serres, znana tu 
już z dawniejszych występów, wykonaniem 


| koncertu Weber'a z orkiestrą, zachwyciła pu- 


bliczność, zrozumieniem, siłą i` artystyczńtym 


| temperamentem. Budzący ogólne zajęcie pre- 
miowańy Psalm Żeleńskiego wykonano z moż- 


liwą starannością i ma być jeszcze powtórzo= 
ny; kapelmistrz Hock odegrał koncert Bees 


| thoven'a z orkiestrą, a amatorka, pani Listo- 


wska, odśpiewała kilka drobnych numerów. 
Psalm Żeleńskiego w ten sposób ocenił jeden 


ze sprawozdawców tutejszych dzienników: „Na | 


zakończenie wykonano utwór Zeleüskiego do 


psalmu Kochanowskiego, uwieńczony pierwszą | 


nagrodą na konkursie. Trudna ta ۸ 
należy niezaprzeczenie do najlepszych utwo- 
rów tego autora. Bogata w motywa, o szero- 
kim zakroju, przeprowadzona wprawną ręką, 
posiada tę zaletę, że jest pełną poezyi i pra- 
wdziwego przejęcia się słowami tekstu. Jakby 
dwóch ludzi złożyło sig na tę kompozycyę: 
pierwszy opowiada potęgę bozką, drugi ma- 
luje obrazy; pierwszy patrzy na nią, pełen 
pokory i skruchy, drugi wywołuje naturę, by 
rozpasany orkan uciszyła na skinienie Wszech- 
mocnego. To piętrzenie kompozycji nie effek- 
tami pustemi, ale pomysłami prawdziwemi, 
przeprowadzenie ze wzrastającą siłą sporéj 
całości i utrzymanie jój na wysokości muzy- 
kalnój stanowi niepospolitą zaletę tego utwo- 
ru. Nie powinien on też zejść z repertuaru, 
a kilkakrotne powtórzenie doprowadzi zape- 
wne do większój precyzyi.* 

Gdy skutki wylewów okazują się coraz do- 
tkliwszemi, powstała myśl uorganizowania 
koncertu jeszcze przed świętami. Jest to zaw- 
sze jeden ze sposobów niezawodnych zebrania 
w kilka godzin chociażby kilkuset florenów. 
Każdy grosz tu znaczy w obec przerażającój 
nędzy. 

Raut Św. Wincentego i Paulo zgromadził 
wiele osób, urządzony jak zazwyczaj staraniem 


hr. Adama Krasińskiego i jego małżonki. Tym 
razem, oprócz orkiestralnych produkeyj, śpie- 
| wała”także panna; Bluhm z Berlina, która sig 
powszechnie podobała: To samo powiedzieć 
móżna o p. Czespakównie, która wzięła udział 
w wieczorze Towarzystwa Muzycznego. Ode- 
gralo w koncercie tym kwartet Schumann'a; 
patna Świtkowska: uczennica Żeleńskiego, gra 
| wg wywołała żywe'cklaski zarówno w kw: 
toci, jak i w solowych numerach. P. Singer 
00857017 utwóry 'Czaezkowskiego i Spohra, 
chór zaś wykonał znaną i u was „Hanke“ 
Żeleńskiego. 

Życie płynie swoim trybem. W teatrze ame- 
rykańska truppa karzełków daje widowisko i 
wabi dzieci i starszych. 


(zeg Na 1 pomocnika administratora, 


poszukiwany jest agronom posiadający kwalifika- 

eye naukową jednego z zakładów specyalnych, o- 
raz parą lat praktyki gospodarskićj, z dobremi świa- 
dectwami. Adresa uprasza się składać w Redakcyi 
pod lit. F. O. (213) 


a‏ مت سے 


łody człowiek obeznany z gospodarstwem, poszu- 
li kuje miejsca praktykanta; mógłby przytóm udzie- 
lać korrepetycyj, oraz początków muzyki. Lasta- 
we offerty pod lit, Al, Ko. - Warszawa, poste-r 
stante. (224) 


rof. C. de Préchamps. (Warszawa, Długa El- 
p dorado). Ma do umieszczenia guwernantki i bony 

róznéj narodowości, oraz posiadające mużykę, na 
stałą pensyę lub demi-place. (202) 


RZADCA 


szy; energiczny i znany gospodarz, z 17-le- 
tnią praktyką w W. Ks. Poznańs , 9 lat w osta- 
tnióm niewypow. miejscu, 37 lat wieku, żonaty (z 
wykształceniem gimnazyalnóm), opatrzony w świetne 
rekomendacye, poszukuje od Św. Jana r. b. odpowie- 
dniéj samodzielnój posady.— Łaskawe zgłoszenia przyj- 
muje Ignacy Szmyt w Raszkówku, p. Rasz- 
ków (W. Ks. Poznańskie). (2400) 232) E 


gospodar 


Sprawozdanie targowe. 
(Przedrak z., Gazety Handlowój* z dnia 24-go b. m.) 


Dowozy zboża na nasz targ w ciagn ubiegłego ty- 
godnia były bardzo ograniczone, dzięki niepomyślne- 
mu stanowi dróg. W e zapotrzebowania z powo- 
du nadchodzących świąt, przy bardzo szezupłćj podaży, 
wywołały tendeneyg zwyżkową, a nadto sprawiły, że 
pomimo zwyżki cen tranzakcye zawierano chętnie.i 
szybko. Zaofiarowanie nie pokryło nawet potrzeb miej- 
seowój konsumeyi, o wywozie zaś nie mogło być mowy. 

Ceny były następujące: Placono za: ; 

Pszenicę wyborową od 660—7.20, białą od 6.80— 
6.40, pstrą i debra od 5.95. 

j pm wyborowy od 3.50—3.86, średni od 3.00 — 


Zyto wyborowe od 3.75-4,35, średnie od 3,50 ب‎ 
3.60, ordynaryjne od 2.70. 

Owies-od 2.00— 2.70. 

Gryke od 4.00—4.35. 

Groch polny 450—5.70, cukrowy 8.00—9,00, fasolę 
do 9.00—10.00 


Kaszę jaglaną od 0.90 —1.20. 
, Oléj rzepakowy od 4.00—4,20, Iniany ۰ 


- 1111 Loteryi w Królestwie Polskión. 


W skutek rozporządzenia Warszawskiego Kantoru Banku Państwa z dnia 7 


(19) marca r. b. za Nr. 7655 wydanego, 


2 mocy 34 Instrukeyi dla kollektorów, 


Urząd Loteryi podaje do ogólnéj wiadomości, iż Kantor Loteryi Hersza Lewarto- 
wekiego zostający przy ulicy Nowiniarskićj w domu Nr. 9, z dniem dzisiejszym 
zamkniętym zostaje wymiana przeto losów na nadchodzącą 3-3 klasse i następne 


klassy 150 Lotóryi uskutecznianą będzie 
Kassę tegoż Urzędu mieszczącą się w 


w tymże Urzędzie, a mianowicie przez 
gmachu Warszawskiego Kantoru Banku 


państwa przy ulicy Elektoralnćj pod Nr. 2, po którą to wymianę Urząd Loteryi 
upräsza pp. grających o wczesne zgłaszanie sig do Kassy tegoż Urzędu, mianowicie 
od godziny 10-6j z rana do 2-éj po południu, za wyłączeniem dni świątecznych i 


galowych. 


(32) 


ERZIELTEN EEE 


Wykaz dochodu dr. żel. Nadwislanskiej 


e 79 


za miesiąc styczeń 1888 roku. 


Za przewóz 08۵0۲۰ ۰ siwo 
7 bagaży pudöw . . . 


» towarów za frachtem pospiesznym 
zwyczajnym 7,246,334, 


» 


Różne dochody ' . ده درم‎ ege 


Ogółem w styczniu 1888 r. 
a że w styczniu 1887 rokú było dochodu ۰ 


Bi zajmująca od lat pr: 
3 skóry najodpowiedn 
jê notek, Prawdziwe jedy 


GUSTA 


nie u wynalażey 


B cliowski i t. p. 


zatém w styczniu 1888 roku więcćj o . 


Fau de Lys do P 


szło pięćdziesięciu wybitne miejsce w toalecie każdej damy, 
a 1181668 się w białym i różowym kolorze dla blondynek, oraz żółtym dla bru- 


Berlin, 46 Jaegerstrasse, 
Perfumer Nadworny J. C. M. Cesarzowéj 
Dostawca Nadworny J. Ces. Król. Wysok. Następczyni Tronu Niem. i Prus, 


Do nabycia w Warszawie: u pp. Alekkander 6 Marceli, Alexander Lipink, 


67,322, 57,081 r.06 k. 


ell, «5909s 80 X.‏ هس سا0 
r. 93‏ 2,044 ` ,18,434 


k. 
253,571 r. 07 k. 
2,373 r. 16 k 


317,823 r. 81 k. 
293,390 r. 89 k 


24,432 r. 92 k. 


tal 


jako woda dla 


LOHSE 


Niemieekiéj, 


W. B. Snie- 


(11775R) - (1399) 


o. 


».-Bepmita 14 راق‎ Mapra 1888 نمشد‎ J. Kenlg. Wydawca St. Losznowski. 
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Z Krakowa otrzymaliśmy dzisiejszego porańku 
żałobną wieść o zgonie. Józefa Szujskiego. Inne 
pióro oceni wszechstronniej doniosłość tego bolesne- 
go, przygniatającego faktu. A 

Może zapyta kto, dlaczego w rubryce politycznej 
wspominamy o ustąpieniu z widowni ا سے‎ 
i profesora wszechnicy Jagiellońskiej. Ale niema 
rubryki w życiu publicznem i umysłowem kraju, 
gdzieby nie zapisało się widnemi dla współczesnych 
i potomności głoskami imię Józefa Szujskiego. Był 
to umysł uniwersalny: poezja, historja sztuki, este- 
tyka, dziejopisarstwo i polityka stoją w równie po- 

|nurem zasępieniu nad trumną człowieka, który 
przeszedł śladem swojego energioznego ducha po 
tych wszystkich przestworach pracy, jako myśli- 
ciel, umiejący objąć zadania bytu w ich idealnej 
syntezie. Nie dziw, że reprezentanci wszystkie 
zawodów publicznej działalności i umysłowej twör- 
czości porywają skwapliwie za rabek czarnego 
kirn, który przysłania rydwan pogrzebowy zmar- 

| łego. d 1 

Szujski był zresztą naturą wybitnie polityczną. 
Może to nawet przyniosło pewny uszczerbek dzia- 
łalności Szujskiego, że tak bardzo i wszędzie był | 
politykiem. To pięknym dramatom jego nadało pe- | 
wien tendencyjny charakter, to zabarwilo jego stu- || 
dja historyczne kolorytem, którego nie same dzieje | 
im dostarczyły. Jako polityk aktualny, Józef Szuj- 
ski w przeobrażeniu się ducha publicznego w Ga- : 


Hoji odegrał jedną z ról najwybitniejszych. W izbie 
sejmowej lwowskiej wspólnie z kilku świetnemi in- 
teligencjami krakowskiemi, starał on się w biegu 
lat długich praktycznie rozwijać program pracy or- 
ganicznej, fundamentalnej, trze2wej, e której nie 
było miejsca na żądne złudzenie. W słynnej, pro- 
gramowej negacją „Tece Stańczyka* wylał wszys- 
tkie goryeze zbolalego serca, rozprawił się krytyoz- 
nie z przeszłością, zanalizowal z zaciętością Juwe- 
nala teraźniejszość — w dalszej pracy swojej usiło- 
wał wyrabiać cegły i cement do nowej budowy 
w innym stylu. 

Może łudził się, że każda z tych cegieł będzie tak 
silną, jak blok granitu — ale to pewna, że nie po- 
święcił ani jednej chwili życia słodkiemu, bezpło- 
dnemu far niente, 

Miłość i praca strawiły go: jakże malo chwila 
obecna wytwarza takich zmęczonych pracą obywa- 
telską duchów, które kładą się do mogiły, nie po- 
myslawszy może raz w życiu o sobie — tylko o so- 
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4 (8) 8 p Jdzef Szujski. 

Ap" Smutna, wiadomość otrzymuje- 
my z Krakowa o śmierci $, p. Jó- 

` gefa Szujskiego, profesora uniwersytetu 

Jagielońskiego, sekretarza Akademii u-‏ کم 
ES miejętności, znakomitego] Listoryka i‏ 

^ dramaturga. 

Û Sznjski najpierw zdobył sobie roz- 
ات‎ glos jako niepospolity pisarz drama- 
Na tyczny a dziela jego w tym kierunku 
> M zyskaly ogólny poklask, Ze przytocze- 
< J. my tu tylko dramat bistoryezny „Jerzy 
ei Lubomirski". 

Nastepnie Szujski oddal sig prawie 

4: wyigeznie pracom historycznym, zejmu- 
jąc się dziejami polskiewi. 

Jego Dzieje narodu polskiego należą 
do lepszych dzieł historycznych polskich. 

~ Jako profesor Szujski miał ogólną 
لے‎ sympatję między ucznianii parckrotnie 

a pelnit zaszczytne obowiązki rektora. 

c Działalność jego w Akademji umie 

jętności była niezmordowarą; jezo też‏ اڅ 

głównie staraniem przyszedł do skutku‏ اح 
wr. 1881 pierwszy kongres bistoryczny‏ | 

«| polski w Krakowie, połączony z jubile- 
3, uszem Długosza. > 
S<| Ina polu publicystyki naszej piękra 

rola przypadła Szujskiemu, jako współ- 
pracownikowi i duszy niektórych pism 
Krakowskich, a przedewszystkiem mie- 
sięcznika p. t. „Przegląd Polski“. 

Oto wiązka zasing pracownika, któ- 
rego potomność uczci wieńcem nieśmier- 
telnym. 


byciu tamże polskiej wyprawy naukowej, pod wo- 
dza Stefana Rogozinskiego. 1 
.  Przy tej sposobności umieszczono dokładne in- 
. formacje o towarzyszach jego podróży. 


= Fałszywe asygnaty. 

Do kasy „Eldorado“ przybyło wczoraj oddziel- 
nie dwóch izraelitów, którzy za fałszywe banknoty 
chcieli się rozkoszować dawanemi tam widowiska- 
mi. 

Jeden z nich usiłował puścić w obieg podrobioną 
trzy, drugi zaś pięciorublówkę. 

Operacja miała nieszczęśliwy skutek iobu pa- 
nów żądnych wrażeń artystycznych, umieszczono 
na razie, zamiast w teatrze, — w areszcie policyj- 
nym. 


= Napad. 

Onegdajszej nocy napadło trzech rabusiów na 
domek, w którym się mieści slużba parku aleksan- 
dryjskiego na Pradze. 

Jeden z łotrów przedostał się przez okno do stan- 

„eji i pozostałym za oknem zaczął wyrzucać, co mu 
pod rękę podpadło! a 

Nareszeie jeden ze strózów, Debski, nocujacy 
w domu i zbudzony hałasem, pochwycił łotra na o- 
knie, chege go ztamtąd ściągnąć, co spostrzeglszy 
jego towarzysze, zaczęli go znów ciągnąć do siebie, 
ażeby nie zostawić wspólnika. 

Operacja ta nawet im się udała, gdyż walczyło 
dwóch przeciw jednemu strózowi... 

Z tej jednak walki o rabusia, stróż o tyle sko- 
rzystał, 12 ściągnął zeń zwierzchnią odzież. 

Przybiegła na alarm służba policyjna aż od mo- 
stu, żelaznego złodzie jów sploszyla. 

Sciągnięte z jednego łotra ubranie oddano do 
cyrkułu. 

Podobne nadużycia i napady, jak słyszeliśmy, 
często się powtarzają w parku praskim, miej- 
scowość ta bowiem sprzyja bardzo operacjom ło- 
trowskim, jako pozbawiona zupełnego dozoru poli- 
cyinego. 

Istnieje wprawdzie w parku budka policyjna, 
lecz w tej od jesieni r. z. niema żadnej... służby! 


== Zamach samobójczy. 

Wezoraj w restauracji na rogu ulic Marszałkow- 
skiej i Chmielnej zaszedł smutny wypadek. 

Jeden z gości po spożyciu obiadu i wychyleniu 
pewnej racji wina w oddzielnym gabinecie skiero- 
wał ku sobie pistolet. j 

Na odgłos wystrzału pośpieszono do gabinetn, 
w którym samobójca leżał krwią zbroczony. 

i. Z kartki znalezionej na stole dowiedziano sie, iż 
tajemniczy gość pada ofiarą pojedynku amerykań- 
skiego. 

jeszcze odwieziono do szpitala Dziecią-‏ ا 
tka Jezus.‏ 


== Zaczadzenie. 

Małżonkowie R., zamieszkali pod nrem 18 przy 
blicy Wroniej, zagorzeli wskutek zawezesnego za- 
sunięcia blachy u pieca. 

Pomimo iż zdołano ich przyprowadzić do przy- 
tomności, życiu obojga grozi jeszcze niebezpie- 
czeństwo. 

= Upadek, 

Karol K., usiłując wskoczyć do wagonu tramwajowego jadą- 
cego na dworzec kolei warszawsko-wiedeńskiej, potknął się 
i upadł na bruk, 

Upadek był tak nieszczęśliwy, iż K. uległ złamania nogi, 


ODE A 

= Dla oświaty. 

Dwa zgromadzenia gminne w gubernji kieleckiej 
podniosły etaty swoich szkółek początkowych. 

I tak wieś Pęczelice, w powiecie miechowskim, z 
rs. 238 kop. 19 na rs. 288 kop. 44 i wieś Bolecho. 
wice, w powiecie kieleckim, z rs. 78 na 18. 118; 
prócz tego podwyższono pensję nauczycielowi z rs. 
75 na 100 rs. 


== Dla bezpieczeństwa. 

Rząd gubernjalny piotrkowski wysłał w tych 
dniach do Częstochowy specjalną komisję, celem 
zbadania stopnia bezpieczeństwa tamecznego tea- 
tru na wypadek ognia, 

Komisja uznała budynek ten za wielce nicbez- 
pieczny, co zapewne spowoduje jego zamknięcie do 
ezasu uskutecznienia niezbędnych przeróbek, 

== Poszukiwania. 

W tych dniach bawili w Łodzi bracia Geldner 
2 Saksonji, posiadacze olbrzymiej przędzalni. 

Poszukiwali oni stosownej miejscowości celem 
zbudowania nowej wielkiej przedzalni. 


E 


EEN 


== Wdzięczni uczniowie. 

Ks. biskup kujawsko-kaliski, w uznaniu długole- 
tnich zasług ks. Józefa Orzechowskiego, niegdy 
profesora seminarium w Warszawie, w Płockui 
Włocławku, obecnie zarządzającego kościołem po- 
dominikaüskim w Brześciu kujawskim, mianował 


go honorowym kanonikiem kolegjaty kaliskiej, 


Dyplom nominacyjny wręczył ks. Orzechowskie-| 
mu dawny jego uczeń, a dziś kanonik katedralny 
kujawski, ks. Jan Śliwiński. 

Do dyplomu dołączone były insygnja kanonickie, 
dar wdzięcznych uczniów. . | 


= Ulepszenia techniczne. | 

Udoskonalone systemy eksploatacji i przetwa-| 
rzania fabrycznego powoli znajdują u nas szersze 
zastosowanie. 

Dowiadujemy się, iż eukrownie i rafinerje En 
bna i Szreniawa w kiéleckiem wprowadzają u sie 
bie system Manoury do wydzielania cukru z- me- 
lasu. ` 

System wspomniany jest eksploatowany przez 
biuro w Warszawie, posiadające właściwy patent 
na Królestwo i Cesarstwo. | 


= Zbrodnia. | 

W Lublinie, w domu pod nrem 27 przy ulicy O- 
lejnej, zwróciło uwagę lokatorów jedno z mieszkań, 
zamknięte od dluższego czasu. 

Dano więc znać policji która po otworzeniu mie- 
szkania znalazła w pokoju leżącego na środku moż- 
czyznę, pokrytego ranami. | 

- Byt to Jan W., korektor instrumentów, mieszka- 
jacy samotnie, 

Złoczyńcy dokonali tej zbrodni dla zrabowania 
małej sumy, zgromadzonej drogą oszczędności. 

Dotąd ich nie wyśledzono. 

== Małoletni zabójca, 

W dniu 25-ym z. m., w osadzie Siedlisko, w po- 
wiecie włoszczowskim, 13-letni chłopiec Mikołaj 
Pałasz, znajdując się na folwarku, w mieszkaniu 
rządcy, dobył skrycie z komody nabity rewolwer i 
przybywszy do domu rodziców, gdzie znajdowało 
się kilku sąsiadów, wypalił niepostrzeżenie. 

Strzał był tak nieszczęśliwy, iż całym nabojem 
ugodził w piersi Karola Szymezaka i przyprawił go 
o stratę życia. 

Winnych pociągnięto do odpowiedzialności są- 
dowej. 3 
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>< Godny sposób uczczenia pamięci Józefa Szujskiego| 
obmyślił jeden z obywateli galicyjskich, serdeczny przy- 
jaciel zmarłego, rzucając myśl wydania wszystkich dzieł 
jego. Trzysta pierwszych egzemplarzy miałoby się ro- 
zejść między wielbicieli szczególniejszych zmarłego. przed 
puszczeniem w obieg całego wydania. Myślą tą zajmu- 
ją się żywo koła uniwersyteckie lwowskie i niebawem 
ma się ad hoc utworzyć komitet wydawniczy, w skład 
którego weszliby także przedstawiciele świata uczonego. 

>< Dziwna historja. Podaliśmy przed niedawnym cza- 
sem wiadomość o losie wielkopolanki Wilhelminy Dą- 
browskiej, która, zaślubiona francnzowi Janowi Mistral. 
udała się z nim do Francji. Rodzice Jana, nie godząc 
się na to małżeństwo, postarali się o to, iż go uznano za 
szaleńca i umieszczono w domu obląkanych... Co się pó- 
Żniej z jego żoną i synem stało — nie było wiadomem. 
Obecnie podaje korespondent paryski Dz, pozn., kilka 
szczegółów o jej losie. W pierwszej chwili po rozłącze- 
niu w roku 1837-ym miała Wilhelmina zamiar powrócić 
do Poznania, ale przybywszy do Strasburga zachorowa-| 
ła i powiła syna. Przez dwa lata, to jest tak długo jak 
żył jej syn, pozostała w Strasburgu, co daje powód do 
przypuszczenia, że i z rodzicami swemi musiala być w ja- 
kiemś nieporozumieniu. Po śmierci dzieeka udała się 
do W. Ks. badeńskiego, gdzie uzyskała miejsce nauczy- 
eielki. Tu w ciągu lat dziesięciu ciągłe robiła starania, 
aby jakichkolwiek wieści zasiągnąć o swoim mężu, a nie 
odbierając żadnych, przyszła do przekonania, że już żyć 
nie może i zaślubiłą bogatego kapitalistę z Poznania, na- 
zwiskiem Wieski. (?) Po śmierci jego, która nastąpiła 
w kilka lat, wrócila do Torunia, rodzinnego swego jako- 
by miejsca. W ostatnich czasach dopiero z dzienników 
dowiedziala się, co się z jej mężem dzieje i przybyła do 
Saint-Rómy, żeby go pielęgnować w chorobie. Zaopa- 
trzona jest w wszelkio dokumenta stwierdzające tożsa- 
mość jej osoby, a przedewszystkiem w akt ślubu z.pierw- 
szym swym mężem Janem Mistral, Ma ona obeenie 68 
lat wieku i ponieważ będzie jedyną dziedziezką kilka- 
kroćmiljonowej fortuny Mistralów, może więc wiadomość 
ta dla kogo z czytających będzie nieobojętną. 

> Morfina. Dr Landowski wystąpił w Gazette des 
Hópitaua przeciw powszechnemu nadużywaniu morfiny, 
wykazując zgubne skutki dotychczasowej w tym xzgle- 
dzie praktyki. Prasa specjalna przyjela artykul z uzna- 
niem. 

Wdzięczność, Odbyte w tych dniach w Luedunie| 
zgromadzenie „radykalnych soejalistów* uchwaliło za- 
protestować: przeciw postanowieniu magistratu nazwa- 
nia jednej z ulic—ulicą Gambetty. Zważywszy — orze- 
1:10 prześwietne grono--iż Gambetta od dnia 4-go wrze- 
śnia 1870-20 roku aż do śmierci był zdrajcą ojczyzny | 
republikańskiej, swych wyborców oszukał i zwierzchni- 
ctwo ludu lekce sobie ważył — właściwiej byłoby ochrż- 


|^ sta: Podobno serbski mivister Garaszanin, z powo: | 
| du wiadomości jakie na Izą tu z Cetynji, ma | 


| być 


wezwany, aby powri ó 


Kurjer a Warszawskiego“. 


Kraków 9-go lutego, — Na posiedzeniu rady miej- 
skiej, zwolanem wezoraj po południu, przyjęty zo- | 
iony przez prezydenta 
„Ziemia, którą ۰ 
się tyle.poświęcał i 
ie godzi sig, "Ze i 
at owiec. Mia- 
ziemig pod f bezplatnie, a 
razie ; przeniesienia. zwłok do grobu Zasiniony ch | 

Le Józefowi 
podilemisihh 
e po siedzeniu przyje- 

aby sekcja trzecia 
b uezezenia pamięci 


ośnie 


p uj 


stał jednogt 
| wniosek na 


post 
ącej treści: 


| 
| | Ostatnia pocztá 
| 
| 


I fo wniosek 


obmyslila s 


| rady miejski ej 


et 


| 3 p. 


zujskiego. 
ków 8-go | 


| t utego zez dzień cały nadcho- 
| dzily dziś do: rodziny SH 1680 i Akadomji umie- 
| jątności kond. leneyjne telegramy. Przyslali je: 
| redaktorowie pism lwowskich i poznańskich, مقط‎ 
| miestnik Galicji, rada m. Lwowa, Grocholski w i- 

nieniu posłów do austrjackiej rady państwa, Ra- 
p szewski imieniem senatu i profesorów uniw ersy- 
prof, Leon Biliński, Baranows 
awiciele mł łodzieży na aniwersyte- 
ych, redak itd. 


SK 


ju Y 


9-go Intego. —Lwowskie rus ie dzien- 
coi Dilo nader przychylnie wyrażają śię ۵ 
m. Słowo podaje treśsiwą biogratją, Dito 


miar ke oceniajaca jego prace 1 stanowisko 
zakończoną słowami: „Polacy tracy w nim jeden 
talen tów i najzasłużeńszege syna 
Cześć jego ۳ 
ka 9-g0 1 Poy 


ię tu ośmna- 


| stoletni czeladnik rekawiezoiezy, Dreissler, W li- | 
| ście pozostawionym do matki powiada on, że 7 
| mał od związku socjalistycznego, do którego nale- 


| żał, rozkaz zamordowania ektora policji pra- | 
| skiej, Stejskala. Ponieważ wypełnić tego ezyüu | 


| nie chciał a towarzysze opór jego ukaraliby Smier- | 
| cią, popełnił samobójstwo. | 
| 14 


Berlin 8-go lutego. "ost zamieszcza dostowny 
| tekst rewe ) ۷ w Moguneji | 


"przez jen. Thibaudina, na mocy'którego zaniechano | 


internowania go. Rewers zaczyza się od słów: | 
„Daję moje słowe honoru, że nie przedsigwezme 

| żadnej próby ucieczkai* itd. Norddeutsche Allg. Zig | 

| nagania prasę niemiecką za artykuly namiętne | 


"w tej sprawie. Powiada on, iż sprawa jen. Thiban- 
dina jest czysto wewnętrzną, fra 2 i że dzien- 
niki niemieckie nie mają ani prawa, ani obowiazku 
miesz: ania 8۱6 dö takowej. 


Paryż 8-go lutego: -Odezytane na drisiejszen po- 
siedzeniu senatu sprawozdanie Allou o prawie pré- 


tendentów znalazło opozyc cję polewiey a dobre przy- 
jęcie: w centrum i na prawicy, Sprawozdanie po- 
wiada: Rząd nie poczynił Żadnych odkryć komisj 
musiała prosto zapytać się ód jest rzeczy- 
wisty ałarmowania rzecży pospolitej ? Rzeezpospoli- 
ta drmną była zawsze z tego, że unikała praw wy- 
jątkowych i przestrzęgała tolerancji. Prawo zdra- 
| dza rozbrat z ideami umiarkowanemi. Schodzimy 
na pochyłość, z dziedziny prawa wkraczająć w daie- 
dzinę samowoli. Komisja uważała, że tranzakcja 
jest niemożliwa. Apelujemy od izby do izby. Kraj 
potrzebnie rządn silnego, ale nie gwaltownego. 
as oporem swoim pragnie oddać przysługę 

rzeezypospolitej i wnosi odrzucenie prawa pur et 
simple. 


¿8-20 lutego. — Grévy konferował dzisiaj | 
z Brissonera. Usiłowania Ferrvego około złożenia 
gabinetu spełzły na niczem. Tzba stawia mu tru- | 
dności. Teke spraw zagranieznye ch obejmie | 
jodobnie el Laconr. rama przed- | 

istw w Montpellier) w którem u- | 
DER % > wedtug 
jeu. Chagrin de 
vienie nio mialo 


P T 


St. “Hila aire سس‎ 
żądnej cechy anti-republiks j 
Rzym 8-0 lutego. — P. Sehloetzer domaga się 
z Watykanu kardynala Le 
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Sprawozdanie telegraficzne „Kurjera Warszawskiego”. 


1 

| 

Bolesnym ciosem dotknięty, od dwóch dui w ciąż- | 
kiej żałobie pogrążony Kraków, w imieniu. całogo | 


"ka, obok damy wielkie 


Ta: | | 


| | Hey Krupniezej zaroiły się chodniki 


r EFE 37 
1 77 yA, 1 


społeczeństwa oddawał dziś ostatnią posługę Józe« 
fowi Szujekiemu. | 

Od rana na malo zazwyczaj oży wionych ulicach 
poważnego grodu skupiały gromadki ludzi, two» 


| rzyły się koła i kółka, zwykłych rowisk mieje 
sea wrzaly ożywioną rozmówą, której ۶۰ 
wijalo się, jak nić wszystkich myśli łącz aca, jedne 


tylko imię... 

Od wczesnego już ranka potęż 
nęła ku olicy Ku upniczej, otacza 
wszystkim znanego domu, przy 
widniało wieko tramny zlotym polysk 
fiksem... J 

Ten i ów zatrzymywał się na chwilę przed ogros 
moemi .plakatami, rozlepionemi gesto na rogach) 
ulic... 

Na wyprowadzenie zwłok na cı nentarz zaprasza» 
la Ak pedea! na nabożeństwo jutr 
tet jagieloński, wreszcie „Komitet 
grzeb w imieniu kraju“ i mając ji 
sig za godzin kilka odby smutnej ar oczystość 1: 

Po przez tłum przemykała się mł odzież. uniw ere 
sytecka, migając Zalobna krepowa ‘kokardą przye| 
twierdzoną na ramienia; przejęta tym serdeeznym 
młodzieńczym żalem prosto z serca idącym... 

x ^ 

Nieustanna procesja n: 0 podaza po) 
schodach ku progom, które, jak się trafnie w mos 
wie swej wyraził dr Majer,—, by] y od lat wieln ce» 
lem wedröwki gosei ze w szystkich stron pr uy by wae 
jący ch, by uścisnąć dłoń jednego z najzacniejszych 
i naj: aslużońszych Synów“. 

Seisk szalony przededrzwiami z trudnością po» 
zwala dostać się do komnaty, w której wznosi sig 
katafalk. 

Cała kwiatów klombami otoczona, otwarta trus 
mna więzi zwioki Józefa Szuj 

Dokola palą się świece, rzucając zölte blaski na 
kir powlekajacy ściany, 

U stóp trumny na podwyższeniu ułożone pirami- 


2 fala ludu 
brame 


ply» 
dóbrze: 


kt 


ujące kruoy- 


dą, dokoła pokrywające katafalku stopnie, poroz- 
wieszane wreszcie wszędzie gdzie się dało... wael 


wrzynowe wieńce. 
Twarz zgastego zmieniona, policzki zapadłe 
zaostrzone... h yk speczywa w stroju 
m--w rękach zmarłego tkwi krzyżyk 
drobny, godło zbawienia na drogę wieczności... 
E: "lebi komnaty tymczasowy oltarz--przed nim 
'iszkowie w brunatoych habitach, szep- 
zac poboZnie pacierze. 
Przed chwilą odszedł od ołtarza kapłan, mszę 
bowiem jedna: po drugiej następują niemal bez 
przerwy. 
Czterech słuchaczy uniwersytetu utrzymują, zmie 
niając się kolejno, porządek. : 
Dokola katafalkn klęczą kobiety i stoją 


d 
glow 8 


on 


mgiczy 


ini z pochyloną” 


supka z przeciw» 
‚stowa ebu: 
, prostą 


steczką przys! jącą łzami 
włościanka ا ا‎ twarz oci 

Popularna, rozwij 
polach osobisfość Szujsk 
urok dla wszystkich stanów... 

E 

Ogromna liczba wieńców, zw 
ostatniej chwili: nie dozwolila przyj 
mu po kolei. 


na ty! u 
miala 


szajaca sig då 
106 się każdes* 


Wawrzyny, kwiaty i palmy tworzyły stosy... 

Na wstęgach wy i i / innemi 
Sy: dział kra jou, Oss 
Lwowie, 1 
8501108 y panów, 
deezezyena swemu pos iasta, 


ka Ja er Towar 
demicki (o ldzielny wienies 
iow ie gimnaz, jum Sw, 
literacko-art; 


1 
od 


pra. |. 


stwo naukowe toruń: 
skie, Juljan Klacz rada miasta Krakowa, towa» 
rzystwo pedagogiczne Lwowskie, towarzystwo lekarskie 
krakowskie, uczniowie od ۳ 1877-go r. 1881.90, rada 

miasta Lipowa, m owi $ prz kładowi najlepszemu 
młodzieży od polskich m lowie ۵ syletu: 
(każdy wydział ۰ iec), elnia akade-| 

micka krakowska, 


un 


muzeum Barani 


w و00‎ 


towarzystw o wzajemnej pomocy | 
uczniów ا‎ dê jagiellońskego, Podole—zaslı 
żonemu mężowi, redakcje: Czasu, Reformy, Gaz 
krakowskiej, ریو‎ lwowsk iej, Gazety- narodo 
Kraju itd. itd. 


M. 
3 ۱ 


O godzinie 2-giej po południa na en długości u- ) 
niezliczonymi 
tiumem. 


inel 
caeh 
two. 
mieje 
przg» 
edng 


ply» 
brze: 

juź 
ucy” 


gro. 


rach) 


2 


itorow aly 


Utworzony przez młodzież akademicką szpaler 
umożliwił swobodny przejazd: tryumfalnemu wo- 
zowi. 

Ciągnęło go sześć trzymanych w ręku kopi pł 
bionych u czoła pióropuszem, w.długieh .srebven 
lamowanych ka ‚nach, 

Czterech srebrnych aniołów podtrzy mywało bal- 
dachim wozu, u góry srebrny anioł klęczący ۵۰ 
ko wznosił 7 

Z karet, zat 1 się u ujścia ulicy Dolne 
Młyny, wysiadały co chwila panie czarno ubrane i 
sobie mozolnie drogę ku bramie. 

Dokoła niej tłok wzrastał z "każdą chwilą. 

Gromadzi! się senat emieki, przedstawicie le 
swiata naukowego i 1 6 znego, delegaci i naj- 
bliżsi znajomi. 

Do wnętrza weszła nieliczna zaledwie garstka 
wybranych. 

Profesor Zoll i dr Leon Cyfrowiez 02 a po- 
chód; w pomoc utrzymującej porządek młodzieży 
przychodzą pedele uniwersyteccy w zielonych to- 

gach z herłami w ręku i ustawiają się po obu stro- 
ET Wozu. ol 

Wśród tłumu zalegającć go na wielkiej ۰ 
ni ulicę widać, jak sięrzek lo, przedstawici li wszy8- 
tkioh stanów — księżnę Czartoryska Zuzanne prze- 
prowadzają przez tłum do bramy i umieszczają poza 
kordonem młodzieży. 

Od ulicy Karmelickiej zaczynają 
chowe chorągwie i połyskują 
ogniowej. 

Od ulicy Górne Młyny zajeżdża żałobna kareta i 
e o kilka dziesiąt kroków od bramy. 

Vysiada z niej ks. biskup Dunajewski, obstępu- 
je E liczne duchow eństwo i wiedzie przez tłum 
ku domowi żałoby. 


powiewać ce- 


عد 


^ 


Na górze, w mieszkaniu przepelnionem cizba, ks 


włożywszy na 
twy. 
Położono wieko na trumne... 
Służba pogrzebowa dźwignąwszy ją z katafalku 
stawia w progu 1 


k, iż za nia. w głębi pozostaje bi- 
skup z duchowieństwem, na palier zaś schodów 
wchodzi dr Majer 7 rodziną i najbliższymi, 

Prezes Akademji, złożywszy wieniec na trumną, 
w te mniej więcej odzywa sie-slowa: 

,Byl Szujski niejako streszezeniem, upostacio- 
waniem tego wszystkiego co naród, jeśli nie wynio- 
slo ponad inne, to na równi ze wszystkieni posta» 
wilo. A 

„Ale aby stać się tym godnym przedstawicielem 
tkich warstw społeczeństwa, przejąć się ich 
dnchem, ich potrzebami i sterować ich dążeniom, 
trzeba było potężnego ducha, ożywiajacego każdą 
myśl i czyn każdy. 

nt aki duch cadotwórczy zaklat 
piers ś Józefa 1 وا‎ 

„To mdłe, słabowit e ciało, które dłoń przedwoze- 
snej śmierci złamała, dźwigało od młodu brzemię 

1 2 em 23,8262) ytnej doli, 

„Żegnaj więc strudzony pracowniku; żegnaj mi 
mspóltowarzyszu w. pracach podjętych w jednej 
myśli i celu, żegnaj w imieniu kraju wzorowy oby- 
watelu, w imieniu rodziny nieodżałowany mężu i 


Bóg w wątłą 


Zwolua wśród uroczystej ciszy -zniesiono trumnę 
ze schodów, 
eh 126 by 
vaz, pagle w 


; tylko stłumione szlochania, a nawet 
uchnął głośny płacz... 

| Stała w kącie gdzieś pod załamaniem schodów 
pre osta kobieta zludu, co służyła może kiedyś u te- 
go pana, któremu dziś miasto całe oddaje ostatnią 
۳ osługę, co nie wiedziała może kim -i czem był dla 
kraju. swego, jeno tylko, że byt... dobrym panem. 

Czy łzy takie nie starczą za wieniec? i 

m 

Pod arkada bramy złożono trumnę na mary. 

Za sznury całuna ujeli marszałek Zyblikiewicz, 
prezes Akademji dr Mayer, prorektor uniwersytetu 
lwowskiego Piętak, pose! Chrzanowski, w imieniu 
(kola polskiego, rektor uniwersytetu krakowskiego 
dr Pelezar i prezydent miasta dr Weigel, 

Ozwał się śpiew kleru--pochöd ruszył... 
Jak okiem sięgnąć naprzód -— tłumy jak okiem 
ie nat wsteez—szereg nieprzerwany. powozów, 


Na ezele crszaku kroczyła muzyka i oddziały stra 
ży ogniowej miejskiej i i ochotniczej. 

Tuz za nią rozpoezynal : sie, cala długość Krupni- 
ezej ulicy zajmujacy, pochód ezwórkami wszystkich 
szkół ludowy ch niższych i średnich. 

Dalej szła młodzież akademicka, niosąc 54 wień- 
eów ofiarowanych, zmarłemu — „reszta ich spoczywa- 
Ja na wozie żałobnym, idącym na końcu orsząku. 

Przed trumną: przedstawiciele wszystkich zako- 
nów, duchowieństwo i kondukt: prowadzący ks, bi- 
skup, dokola nie, j pochy z z chorągwiami,. , 


złote hełmy strąży | 


ip przywdziewa szaty pontyfikalne i infnłę | 
skronie odmawiać zaczyna modli- | 


| nłowej i dług 


czoło jego znajdowało się na środku rynku, 


| było palące si 


| nowski, 


Za trumną niesiona przez sześciu, zmieniających 
się kolejno studentów uniwer ytetn postępowała ro- 
dzina, przedst tawicicle wydziału krajowego, Ha. 
kowie Akademji um iejętności, profesorowie uniwe 
sytetn jagiellońskiego, deputa cja uniwersytetu, 3 


| da miejską ۴ kompleeie, reprezentanci władz, in- 


stytueyj i korporacyj przedst: awiciele prasy krakow- 
skiej i lwowskiej, wreszcie ogromna 8 Indu, 

Charakterystycznem było zjawienie się Jana Do- 
bizatiskiego, 


egdy ajszezerszy 


przyjaciel zgastego, prac je- 


go pierwszych opiekun, później gorący przeciwnik, 


polityczny, postępował teraz z wieńcem pamięci za 
martwemi zwłoki... 

Orszak pogrzebowy zamykały 
łańcuch powozów. 
korowodu sądzić można z tego, i iż gdy 
powóz 


pluton straży og- 


O długośc 


ostatni jeszcze z miejsca bie ruszył, 

Orszak zatem pogrzebowy zajmował przestrzeń 
row najaca sig mniej wigcej calej długości naszego 

Nowego Światn. 

P 2 ewijał się on przez ulice Krupnieza, planty, 
św. Anny, rynek, Florjaüska. 
Widok byl i imponujący. 

Cala—bez Zadnej przesady 
skupila sie na ulicach, 
przechodzić, 

Latarnie gazowe, zapalone na przestrzeni od do- 
mu z którego wyniesiono zwłoki aż do rogatek mia- 
ata, nadaw aly niezwykle uroczystą cechę niezwy- 

łemu temu pogrzebowi, 

Czarne chorągwie powiewały na gmachach nni- 
wersyteckich, na gmachu Akademii i na ratuszu. | 

Wzdłuż całej drogi posępnego pochodu pozamy- 

RANO WSZ ystkie sklepy. 

W oknach otwartych, 
mi, w bramach— 

Nien 
pogrzebowemu marszowi. 

Cala jedna połowa olbrzymiego krakowskiego 


— ludność Krakowa 


na balkonach, pod drzwia- 
owa przy glowie. 


rynku, falą tłumu zalana, stanowiła dziwny kontrast | 


z drugą stroną placn-pustą zupełnie. 

Ks. biskup, przeprowadziwszy zwłoki do żałama- 
nia się orszaku w uliee: Florjaü 
ks. kanonikowi, profesorowi Drozdowiezowi. 


+ 


Wiele osób, wyprzedziwszy 
280208 | pochód, zgromadziło 
eut u, gdzie pu IIA 


826 mio} BCA 
na przy- 


Lei na CI 
dokola grobowca Rydzowskicli, ooze 
bycie zwlok 

Szujski bowiem stanowezo oparł się „w 
chwili chęci złożenia zwłok je 
nych na Skałee... 

Rada przeto miasta, stost jag 
woli, uchwalila ofiarowanie 
grobowiec na ۸ 
zwiok w grobie desc dn R 
jae sobie w razi: przeniesi zwłok na Skałkę 
położenie tamże tablicy pam intkowe). 

Dr zwi kapli y cmantarne ej stały otworem, widać 
ra'oltarzu światła, kilka adziesiąt osób 
klęczało n na przyj ruszonej śniegiem ziemi. 

Liczba pr ży by wających zwiększała się z każdą 
chwilą, przed bramy cmentarne zajeżdżały powozy, 
jakotez uadeiagaly tłumy pieszych ۵۵ 
drzewami eroka droga. : 

O, godzinie piątej zasłyszano śpiew w oddali, 
szmery rozmów ucichły, w bramie ukazały się heł- 
my strażaków, marsza pogrzebowego smutna melo- 
dja uderzyła w echa glucha cisza 
cmentarza i wkrótce potem chorągwie cechów zgié- 
ły. się pod sklepieniem bramy. 

Za niemi wpłynęła na mogilnik fala tłumu. 

Profesorowie uniwersytetu, iąwszy trumnę. na 
barki, nieśli Ją zwolua ku grobo Weowi, 

‚Odkryly się wszystkie glow: So 

Na stopniach mauzoleum 'ydzowskich' żłożono 
trumnę ozdobioną wieńcem Akademii i w tej chwili 
stanat przed nią pierwszy mówca Stanislaw Tar- 


się do tej ostatniej 
bezpłatne ziemi pod 
ułożenie tymczasowe 


7 


Głęboko wzruszony, na razie głosu z piersi 76 
nie był w stanie. 

Mówi? nie orator, nie przedni w kraju ۰ 
ea, mówił przyjaciel bołeśną stratą przejęty do مولع‎ 
s bardziej niż wykwintne słowo, 
przemówiło do duszy słuchaczy rzewne uczucie 
dźwięczące w każdym jego wyrazie... 

Dokota stali w poważnej zadumie: profesorowie 
almae matris, przyjaciele ۵۰ p. Józefa, dalej przyby- 
sze ze Lwowa profesowie uniwersyfetn: Kostek i 


Piętak, Dobrzański, delegaci wydziału dr Zybli- 
kiewicz, Hoszard i Władysław Badeni, poseł Mę- 


awczyński, prezes Towarzystwa pedago- 
ji daw ny nauczy ciel Szuiskiego, przybyszć 
i Mieroszewski | 


ciúski, 
giczne: 
z Wiednia ۵ 'Çlirzano) 


przez które kondukt miał | 


tanny odgłos dzwonów wtórował Spiewom i | 


ka ustapit miejsca | 


podążający”‏ يا 
się już około godziny |‏ 


ostatniej | 


ow grobie 28801020 | 


Izowskich, zachown- | 


pogrążonego | 


przybysze z 
| kiewicz... 
. Następnie zabrał głos prorektor] wowskiej wszech- 
* | nicy, Leon: ard Pietak. , 

W imienin młodzieży Zegpal nieodżałowanego 
kierownika i profesora student wydzialu filozofi- 
ezego, Siekierzyúski, 


Warszawy Lubowski, Godlewski i Sien 
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Zmierzch zapadał powoli — śmiertelne szczątki 
Józefa Szujskiego spoczęły w grobowon... 
Tłum przeszło 10 tysięczny w tym 
rządku niczem. nie akłóconym, w 
| zgromadził, rozchodzić się z zaezal... 
Grobowiec, cmentarz, wieńce i światła znikły 
nam z oczu, przebrzmiał śpiew kościelny i mówców 
słowa... 
| , Nie światła atoli, wieńce i mowy zapisują imię 
niesmier rtelne na karcie dziejów — zapisuje się ono 
na niej same, mocą d okonanych ezynów, pożytku 
| przyniesionego brac Some mocą zagług w za ki 
| najeiehszej nieraz pracy położonych. 
|. , Hold, złożony Szujź kiemn przez Kraków w imie- 
| niu całego społeczeństyy R, był tylko potwierdze- 
| niem dawno jiż wydanego o tej wy jatkow e stano- 
wisko zajmujacej od lat wielu postaci. ۱ 
Ludzie nauki oddali gprawiedliw zasługom 
poety, krytyka i history ka—ogół wie iziony zawsze 
| zdrowym impulsem uczucia czuł w nim główni 


samym po- 
jakim się byt 


'esie 


så 


człowieka „dobrej woli“ widział śmiałego w każdej 

społeczeństwo całe obchodzacej sprawie inicjatora 

i „wielkiemu obywatelowić Szuiskiemu wieniec 

z palm i dębu uwity złożył na trumnę, : 
Pokój ludziom dobrej woli! 


| Te egramy. własna 
| »urjcra 7 Grszawskiey0*. 


Otrzymany wczoraj po zamknięciu dziennika 
Paryz 9-go lutego (godzina 3 minut 50). 
Na mocy orzeczenia izby oskarżeń (prokuratorskie: 


książę Hieronim Napoleon wypuszczony został na wol 
| ność. 


—— 
Nadeszłe dziś, 

Wieden 10-go lutego. 

Na interpiację prawicy odpowie rząd dzisiaj: komisji 

zaś, która na 8 Ze a ze e zgodą e 

| nie dziś wybrane, pretty bargos de 

wykazy, 0 których mówi w.swoim iście, ‚Im sposo bem 

skończy się wbręw nadziejom tutejszych „helzbiattów” 

sprawa, którą pp. Kamiński i Wolski tak lokkomyöinie 

| wywołali, padając pierwsi i jedyni ofiara lekk 04 

| Koło polskie, nietylko, że nie, dozwolito, aby potwa: 

| 

| 


menta 
iena 


mogły je dotknąć, ale przeciwnie, tak u przyjaciół jaka u 
wrogöw na szacunku zyskato. Sam proces pana Kamiñ- 
skiego przeciw Schwarzowi o prowizję, 
| prywatna. 
| Wiedeń 10-56 lutego. 
| Prokurator państwa zażądał aktów do sprawy 
| Kamińskie go. celem zażądanią wyjaśnień 
| eyjnych od dzienników, 
| oskarżające, 
czyła śledztwe dyscyplinarne przeciw diowi Wol- 
| skiemu. 
| Wieden 10-6 9 
| Sąd najwyższy odrzuci podania w procesie Ring 
| ٦11881111 o unieważnienie wyroku, 
| Berlin 10-go lutego. 

Wilhelm wyzdrowiał; wszakże za poradą‏ ویو یا 

ekarzy nie będzie przez pewien czas jeszcze odby- 
wit przejażdżek, 

Berlin 10-go lutego, 7 

Zaprzeczają tu w koläch urzędowych wiadomo- 
ści, podanej: przez Schlesische Zty, jakoby niemiec 
| następca tronu udać się miał na koronacją do Mi 
skwy. 

Berlin 10-20 ۰ 

Norddeutsche Allgemeine Ztą przemawia za niedo- 
puszezalnoócig łączenia mandatów poselskich d do 
| parlamentu niemieckiego i sejmu pruskiego. 
tej drodze widzi ona jedyny sposób usunięcia oig- 
głych kontliktów pomiędzy obiema izbami o wa 
miar czasu na prace parlamentarne, | 


to już sprawa 


informa- 


które drukowały artykuły 
Izb a adwokatów wiedeńskich wyto 


„Paryż 9-20 lutego. 
Kolegium cztórnastu sędziów, izby prokuratorskie} i 
apelacyjnej na mocy dekrętu z-r. 1810-go wydato. uchwa- 


1 يل‎ księci ia 58 Bonapar tyści demon- 


strącyjnie zap'suja swoje nazwiska w hotelu księcia. 
Wieczorem przeszło siedmset osób towarzyszyło z od- 
krytemi głowami powracającemu do domu księciu Napo- 
leonowi. Prokurator zrzekł się apelacji. 

Paryz 9-go lutego. 

Choroba prezesa ministrów Falliéres ma cechy 
bardzo poważne. Wobec senatu będzie bronił dzi- 
siaj prawa o pretendentach Deves. Wytworzyla się 
grupa senatorów, przemawiająca za transakcją. 


Londyn 10-go lutego. 

Bill o reformie municypalności londyńskiej, przy- 
jęty na ostatniej radzie ministrów, postanawia znie- 
sienie korporacji city. Pojedyńcze okręgi wybiera: 
ją własne rady gminne, które wspólnie znowu obie- 
rają lorda majora. Dla całego Londynu zaprowa- 
dzoną zostanie wspólna policja pod kontrolą mini- 
stra spraw wewnętrznych, 

Londyn 9-go lutego. 

W Toronto (w Kanadzie) spłonął gmach opery. 


Monstantynopol 10-go lutego. 

Rząd czarnogórski wystosował drugą notę do 
mocarstw, w której uskarża się, 11 W. Porta udare- 
mniła uregulowanie granicy turecko-czarnogórskiej, 
wskutek czego zawarta świeżo konwencja traci 06. 
obustronnie obowiązującą. Wojska czarnogórskie 
mają zająć niezwłocznie Matagosz i Wiadnig. (?) 


Petersburg 10-20 ۰ 

Onegdaj w pałacu Zimowym dany bylwielki bal. 
Dziś poselstwo angielskie urządza obiad na u:zeze- 
nie księcia Edymburskiego. Na obiad zaproszeni 
zostali: minister spraw zagranicznych, zarządzają- 
oy ministerstwem marynarki i wielu wyższych ofi- 
cerów floty. 


Moskwa 10-go lutego. 

Moskowskij listok donosi, iż podczas koronacji na 
polu chodyńskiem rozdane będzie pomiędzy lud 
800,000 chustek perkalowych z wyobrażeniem bogi- 
ni obfitości. Dla uraezenia ludu urządzonych być ma 
16 basenów, zawierających 40,000 wiader piwa. Da- 
lej pomiędzy lud rozrzuci się 800,000 czarek do czer- 
pania napoju. Każdy z obecnych otrzyma dwie mar- 
ki. Za okazaniem jednej z nich wydaną mu zosta- 
nie paczka zawierająca ,gosciniec*, druga posłuży 
do brania jedzeń z bufetu. Na koszta przyjęcia lu- 
du rada miejska asygnowała sumę 200,000 rs. 


Giełda. 
Dnia 10-go lutego 1883 ۰ 


Chwiejność wartości rubla w Berlinie jest tak wielka, 
12 każdy dzień nowe przynosi niespodzianki. Wczoraj — 
jak donosiliśmy szacowania przedgiełdowe były niższe. 
Wieczorem nadeszły kursa z giełdy. Zaznaczały one też 
1/, markową obniżkę i spodziewano się w ogólności dal- 
szego na tej drodze postępu dziś rano, a ztąd i podwyżki 
cen walut obcych w Warszawie. 

Tymczasem stało się wprost przeciwnie. Dzisiejsze 
wiadomości okazały się nieco lepszemi i dlatego jeżeli 
kursa żądane pozostały w porównaniu z wezorajszemi 
niezmienione, niemniej przeto usposobienie było znizko- 
we i porównanie kursów płaconych końcowych wezoraj- 
szych z dzisiejszemi, wypada na korzyść dnia dzisiej- 
82080. 

Mówimy o niezmienności żądań, ceniono bowiem we- 
ksle długoterminowe na Berlin 49.85, krótkoterminowe 
49,80, na Londyn 10.10, na Paryż 40.40, na Wiedeń 
85.10. 

Płacono zaś za weksle na Berlin długoterminowe od- 
wrotnie postępowi wezorajszemu z początku 49.80, pó- 
¿nioj 49.77'/,; zupełnie tak samo i krótkoterminowe 
z początku 49.75, później 49.70. 

Na pomniejsze miasta niemieckie po 49.70 — kupo- 
wano. 

Na Londyn długoterminowe poczynając od 10.09—od 
razu o ولا‎ kop. niżej niź wczoraj, w końcu płacono już 
tylko 10.08 za 1 ft. sterl. 

Na Paryż poczynając od wczorajszego końcowego kur- 
su 40.35, następnie cofnigto się do 40.32 .ولا‎ 

Weksłami na Wiedeń nie obracano. 

Ogół obrotów jak zwykle w sobotę nader mały, nie- 
dozwolił rozwinąć się usposobieniu. 

Listy likwidacyjne i pożyczki wschodnie bez obrotu. 
Żądania niezmienione. 

Z listów zastawnych ziemskie tylko serji I-ej w obro- 
cie, po cenach jeszcze bardziej podniesionych. Za lit. A. 
żądano wyżej parż 100.05, za lit, B. — wartość nomi- 
nalną, za mniejsze jeszcze 5 kop. taniej. Płacono za 
A. — 99.90, za inne 99.80 — wszystko 5 kop. drożej. 

Z miejskich kupowano serji IV-ej — po 90.45 — bez 
zmiany, 


> 8 = 


Akcje bez obrotu — popyt silny po cenach ۰ 
Godzina 12 Weksle długoterminowe na Berlin 
płacono 49.75 i po tej cenie można było znaleźć dosyć 
chętnych oddawców. 

J. WŁ 


Wykaz depesz 
otrzymanych przez warszawską centralną stację telegraficz- 
ną w dniu 9-m lutego 1883 r. a nie doręczonych adresatom 
2 powodu niedokladnyel adresów. 

Albert Janowitzer—Madame Mademoiselle Poll Zórawia— 
Kochanowski mieszkanie jererała Polenowa — Frankowski 
Chmielna 52—Ulrich—Estera Torfstein Dzika 2807B—książę 
Lubomirski Kuropejsk i—Fiszel Trochtenberg dla Krasnego— 
Brust, Cowpagnie-—Moszatowski Jerska 16—Kueukieniewiez 
Krakowskia-Przedmioscie 11. 


ZADANIE ALGEBRAICZNE, 


Znale&6 dwie liczby, których różnica pomnożona przez ró» 
inieg kwadratów równa się 160; suma zaś pomnożona przez 
sumę ich kwadratów równa się 580. 

L. ۰ 


Rozwiązanie zadania konikowego, umieszczonego 
w nrze 30. 


Jak ciepłe słońce! jak niebo przejrzyste! 

To niebo wschodu, to Azji słońce, 

Ciska w około promienie ogniste 

Na fale płynnem srebrem gorejące; 

Co utrudzone po nocnym obiegu. 

Drzemią spokojnie na piaszczystym brzegn. 

Dobre rozwiązanie nadesłali: pp. Wanda Stol...borg, Fran- 

ciszek Hermanowski, 


"E MO ZA TED Wê AR s 
WIELKI: Dziś: „Faust“, Jutro: „Duch wojewo- 
det, — ROZMAITOŚCI: Dziś: „Kto winniejszy?” 
i „Sto tysięcy* (po raz pierwszy). Jutro: „Kto win- 
niejszy” i „Sto tysięcy*. — MAŁY: Dziś: ,Ubodzy 
Jutro: „Ubodzy 


ROLA 


pod redakcją 


Jana Jeleńskiego, 


wyszedł z arukun i E 
N) List Matejki 


do redakcji „Roli“. 


2) Nasze skarby kopalne, przez D. F. 

8) Zaniedbane pole (list warszawianki do wie- 
śniączek) przez Marie R....t. 

4) Listy z nad Newy, przez Zamajtysa. 

5) Na posterunku, feljeton Pancernego. 

6) Korespondencja z Kujaw napisał Rolirus. 

7) Z zagona, przez Ludomiła Jastrzębowskiego. 

8) Kronika bieżąca, krajowa i zagraniczna. 

9) Sprawozdanie handlowe. 

10) | redakcji. 

11) WODCINKU: Gdyby nie Aron! (Notatka 
z Pamiętnika... młodości), przez Aleksandra Półko- 
zica, (558) 


- Telefony warszawskie. 
WV SEA 


abonentów polączonych ze stacją cen- 
tralną w ciągu ostatniego tygodnia. 


Dobrycz St. i Sp, skład towarów kolonialnych 
i delikatesów, Senatorska 1. 

Droga żelazna nadwiślańska, warsztaty mecha- 
niczne na Pelcowiznie, 

Orlow Piotr (Nowicki Wł), skład herbaty, Mio- 
dowa 1. 

Warszawskie Towarzystwo ubezpieczeń od ognia, 
Krakowskie-Przedmieście 7. 

Zieliński Ignacy, dom komisowo-rolniczy i skład 
maszyn, Senatorska 27. 

— Mio lubi dobre i nie tępiące się 
brzytwy, dostać może w fabryce Y. Jodlow- 
skiego. Wierzbowa nr £, róg Senator- 
skiej, w podwórzu, lub w filii Marszatko- 
wska nr 65. —548— 


Urząd starszych zgromadzenia kotlarzy 
zawiadamia pp. majstrów 12 sesja półroczna odbę- 
dzie sie d. 29 stycznia (10 lutego) r. b. o godzinie 
6-ej wieczór przy ulicy Leszno nr 59 w mieszkaniu 
u podpisanego, nadmieniając, iż uczniowie którzy 


nie są zapisani najmniej przed półrokiem, na czela- | 


dników wypisanymi nie będą, Wik. Hartmann. 503 


— Najskuteczniejszym środkiem na wszelkie 
przypadłości cierpień nerwowych jest 3.7 
con, licznie wypróbowany przez wielu pp. dokto- 
rów w szpitalach i na osobach prywatnych. Użyty 
na zewnatrz podczas Dolu głowy, migreny, 
w cierpieniach nerwowych głowy, «ü- 
wrotach, uderzeniach krwi de głowy, 
jak niemniej w dolegliwych bólach zębów, 
działa nadzwyczaj skutecznie z zadziwiającą szyb- 
kością. Brassicun, jako preparat roślinny, lotny i 
nie zawierający żadnych szkodliwych zdrowiu sub- 
stancyj, wskutek zalet swoich przewy2szy1 w do- 
skonałości wszystkie dotąd znano zagraniczne spe- 


| ejalja, używane w wypadkach powyżej wymienio- 


nych cierpień. Aby kupujący byli pewni co do ory- 
ginalności nabytego środka, zwracamy uwagę na to, 
że każdy flakon Brassiconu, oprócz broszury, owi: 
niętym jest w pięciokolorową etykietę z podpisem 
W. Russyan, wydrukowanym w trzech kolorach. O- 
sobom cierpiącym na migrenę zalecanym jest zwy- 
kle Brassicon toaletowy bez zapachu mięty. Cena 
flakonu rs. 1 kop. 50 i 2 rs. 80 kop., z przesyłką ną 
prowincję o 50 kop. drożej. Brassicon zwyczajny 
z zapachem mięty 80 kop...z przesyłką ma prowin- 
cję rs. 1. Nabywać można w głównym składzie, uli- 
ca Bracka nr 2, we wszystkich składach aptecz- 
nych i w znaczniejszych aptekach. —19— 


— Zwracamy uwage ezytelniköw naszych na o- 
głoszenie o dziełku „Ważiepsza metodat do 
nauki języka angielskiego i niemieckiego, przez 
P. y. Reussuer. : 


Rady zarzadzajace 
Towarzystwa 
dróg żelaznych 
waryzawsko: wiedeńskiej i warszawsko- bydgoskie), 

Od dnia 3-go (15-go) lutego r. b., opłata od ryb, 
sprowadzanych z Aleksandrowa do Warszawy po- 


ciągami osobowemi, pobieraną będzie podług klasy 
Il-ej taryfy miejscowej dróg żelaznych warszawsko- 


wiedeńskiej i warszawsko-bydgoskiej dla ładun- 
ków niepełnych. —]113— 
لق‎ Dentysta M. Ef. Neumark, b. wychowa- 
niec specjalnych szkół dentystycznych w Ameryce, 
przez lat 12 w mieście tutejszem praktykujący, wsta- 
wia sztuczne zęby (najlepszym amerykanskim syste- 
mem) po rs. 2. 9 6 arg. —b44— 
„ Spółka taniego opału 
sprzedaje z dostawą wyborowy gru: 
” by węgiel szlazki po 9 0 195 kon: 
drzewo sążeń rs. 14. Dostawa zaraz, 
N Wozy zamykane. Kantor ulica Hr. 
N Kotzebue ar 3. 545220 
— BIURO OGŁOSZEŃ pod firmą 
18 AJ CORE T8 AN û FRENDLER, Sena- 
torska 18, przyjmuje ogłoszenia do wszystkich dzien- 
ników po cenach redakcyjnych. = 65— 
Ke زار ایت خا دا‎ Gur و‎ E 
LUDWIKA HUMMEL, 
wlascicielka magazynu 
SUKIEN I OKRYC DAMSKICH, 
przy ulicy —32— 
Nowosenatorskiej nr 5, 
posiada znaczny wybór mnajswies- 
szych modeli i przyjmuje wszelkie vo- 
boty w zakres działalności magazy= 
nu wchodzące, tak z materjałów swo- 
ich, jak i z materjatow magazynowi 
powierzonych. 
Wszelkie obstalunki wykonywane 
są z jaknajwiekszq akurainoscią po 
cenach umiarkowanych. 


, Nowo-otworzona 
MLECZARNIA WZORUWA, 22 Dluga 22. 

krowy otrzymują tylko zdrową paszę i są rewidowane per- 
jodycznie przez lekarza weterynarji, wskutek czego mleczar- 
nia reezy, że mleko jest dobre izdrowe. Dojenie o 7 r., 121/, 
w poł. i 6 i pół wieezór. Cena kwarty 10 kop. —210— 
` — Dr Turkiewicz, Nowolipie nr 20. Cho- 
roby wewnętrzne i dzieci od 2—5. Porada dla nie- 
zamożnych na warunkach jak w lecznicach. (870) 

—— ———— 
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KORESPONDENCJE PRYWATNE, 

— A, W. — Mylisz sie! tego co dotrzymal slowa 
poznałam i wiem już co mam o nim myśleć. 
—b47— Poziomka, 


miocie osób, 
۱ X | nie ak 


osób‏ سیب 
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w społęczeń- | szczery katolik i 

po sobie? | zas jakikolwi 

Szujski wiernym. | szlose i kraju, piery 
ej i teraźnieje 


ństw a, którt 
radość z tego co uczynił, nie może ukoić 
em co mógł jeszcze ic już nie zdo- | 


szło 


Eschylosa 
byl wzorem 


etny tłumacz r 
ze] wolniezych 
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piiczuwa 
pickno przy- 
Jr 63080 szer 
dziejów 


ko nasycał ul 


jak nikt inny 2] spokojnie od 1 ومو أن‎ 
zywał arty bez chełpliwoś TY 
| jak jo ode: sumienny aż wej ro eet zy. goe 1 60 Dy 
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DE 1577 


Szujski, którego wpływ przeważny 
smieunietwa u nas każdy uznawał i każdy oceniał, 


posiadał dwa szacowne przymioty, które bądźco- | 


bądź nie często idą z sobą w parze. 

Obok niezwykłego talentu poetycznego, był to 
czlowiek gruntownie wykształcony, a wy kształeo* 
ny röZuosironaie, tak, że dziwić się przychodziło, 
jakim sposobem w młodym jeszcze wieka starczył 


mu czas na nabycie tylu i tak różnorodnych wiado- | 
mo$ci na dokonanie prae, które zdawały się ucią- | 
zhwe dla całego grona ludzi w jedaei działających | 


myśli. 


mnością, z zadziwiającą prostotą w obejściu, z 2y- 
czliwem współczuciem dia każdego kto w najdro- 
bniejszej nawet mierze przykladał się do rozwoju 
krajowego piśmiennictwa, do stwierdzenia dziejo- 
wego naszego stanowiska do społecznego dobra, 
jakie mu się wydawało najczyściej wypływającem 
4 ducha narodowego. 

Tych paręsłów pisanych pod w'ażeniem smutnego 
ciosu, jaki spotkał wszystkich miłujących dobro li- 
teraiury ojczystej, pobieżnie tylko i niedokładnie 
podają kilka rysów charakteru czlowieka. Stanowi- 
sko Szujskiego, jako uczonego, poety i histor;o- 
grafa, dopomiua sig sumieunego ocenienia i uzna- 
via zasługi która na przekór zwykłym objawom 
zdarzającym.siq przy skonie ludzi, wychylających 
głowę ponad ogół, rosnąć będzie w czasie i oada- 
«ento. Bo któż dukonezy iyle prae rozpoczętych już lub 
zamierzonych na długie lata niespożytego trudu, 
kto potrafi uporać się z mate'jałami, jakie ten ol- 
brzyraiej wytrwalości człowiek gromadził bez ustan- 
ku, kto podejmie tyle różnoroduych zajęć, pod któ- 
remi łamałyby się barki najpotężniejszych nawet 


duchowych silaczy ? 

Takich ludzi według rzeczywistej zasługi ocenić 
mo.na należycie wówczas dopiero, 
bie sianie! 


kiedy ich już 


na ruch pi- i 


„oddamy 


| cego tworzyć i kreślić plany, co 


MERES 


Ale Szujski czynił wiccej nad to wszystko, był to 
człowiek ofiary... 

Obdarzony od natury niepoślednim talentem 
poetycznym, uznał on wcześnie, iż talent wówczas 
tylko skutecznie i z prawdziwym pożytkiem dzią- 
łać może na społeczeństwo, kiedy na posługi jego 
obszerne ` wykształcenie, rozjasniajace 
drogi i wskazujące kierunek, jakiego ma się trzymać, 
Rozpoczął ۵ pracować, rozpatrywaé się w ma- 


terjałach dziejowych, a żedo wszystkiego, co przed- 
: , 89, 1 ! 


siębrał, wlewal cala dzialalność swojej duszy, całe 


| sily swojego wątłego ale odży wiającego się silaa wolą 
A wszystko to połączone było z niepospolitą skro- | 


ciała, praca ta tak pochłonęła wszelką jego usilność, 
wszyst.ie zasoby myśli jego i wiedzy, że ów pię- 
kuy dar jakim go Bóg obdarzył, poszedł na jej u- 
sługi, nagiął się do jej wymazañ, słowem z prze- 
wodnika stał się pomocnikiem tylko. Bo Szujski 
wiedział dobrze, że ludzi talentu nam nie brak, ale 
że sumiennych pracowników, którzyby działalność 


| Swoją opierali na ważnej i nigdy nie zmieniającej 


Się prawdzie, bardzo ograniczoną ilość tylko liczy- 
my. 

Było to najwyższe poświęcenie jakiem człowiek 
poszczycić się może, poświęcenie wybrańca, mogą- 
się wprzęga 
do grona pracowników, układających cegły do pod- 
parcia gmachu, który wieki pukryly szezerbami i 
rysami, ale którego posada trwa jeszcze ciągle sil- 
na i nienaruszona, 

To dzielne serce, ta pogoda niezem niezachmu- 
rzona, ta niezwalezona i niewyczerpana wytrwa- 
łość, dziś już pokryły się kirem grobowym. 

Niechaj Bóg da wieczny odpoczynek niestrudzo- 
nemu bojownikowi, który w jego imieniu i pod go- 
diem prawdy, walczył do ostatniej chwili życia i 
chyba tylko w grobis zaznał odpoczynku. 


Działalność Józefa Szujskiego na pola history: 


cznem, literackiem i politycznem rozpoczęła się 
moiej w ięcej w r. 1857-ym. 
Do roku bieżącego zatem w przeciągu niespelnag 


| lat trzydziestu oglosił on drukiem około 50 dzieł- 


większych i mniejszych rozmiarów, zktórych wymie 


| niamy poniżej głośniejsze: 


Dzieła historyczne: 

„Dzieje Polski* w czterech tomach (1862—1866), 
„Kilka prawd z dziejów naszych* (1867), ۰ھ‎ 
sania i opowiadania historyczne“ (1876), „Rys dzie. 


| jów piśmiennictwa świata niechrześcijańskiego*, 


„Scriptores rerum polonicarum*, „Uchwały zjazdu 
radomskiego w 1584 r.*, „Historji polsk iej ksiąg 
12-cie*, „Kraków od początku XV-go wieku“, „Od- 
rodzenie i reformacja w Polsce“ (odczyty), „Die 
Polen und Ruthenen in Galizien“ (1882) i inne. 

Dramata: 

„Halszka z Ostroga“, „Królowa Jadwiga“, „Tware 
dowski*, „Adam Smigielski*, „Dwór króla Wła- 
dysiawa“, „Dzierżanowski*, „Jerzy Lubomirski“, 
„Kopernik“, „Maryna Mniszchówna“, „Śmierć Wla 
dysława IV-go*, „Zborowsey“ i inne. 

Studja literackie: 

„Nieznany poemat satyryezny z XVII wieku®, 
„O trenach Kochanowskiego“, „O gien zadzumio- 
nych Słowackiego* itd. 

Został też po Szujskim spory zbiór broszur polis 
tycznych, odaoszacych się po większej części do 
spraw poruszanych na galicyjskich sejmach, wresze 
cie przekłady kilkunasiu utworów Arystofanesa, 
Eschyla i Kalderona. 


Na tem miejscu dodać jeszcze winniśmy, iż przede 
stawiciele piśmiennictwa idziennikarstwa warszaw= 
skiego wysłali w dniu dzisiejszym telegram kondo- 
leseyjny na ręce dra Józefa Majera, prezesa Akar 


demji umiejętności w Krakowie. 
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Treść numern. Bronisław Zaleski(z drzeworytem).—Przeglad polityki zagranicznéj.—Meteory, dramat (lalszy ciag).— 
Kraszewskiego (dalszy ciag).—Kronika tygodniowa.— Grób Mohorta w Broniszkowie (drzeworyt). — Modne buciki (drzeworyt). —P' 
Koncert rodzinny (drzeworyt). — Występy H. Modrzejewskićj (dalszy ciąg) 


grobowa w Konstantynowie fabrycznym (z drzeworytem). — 0 2 : 
Powrót zbiega (drzeworyt). — Rebus. - Hymn 1202620 Narodzenia, powieść (dalszy ciąg). 


Napoleon I i jego otoczenie (dalszy ciag). — 


Co to jest oczytanie? — Chore dusze, powieść J.I 


Przegląd sztuk pięknych (dokończenie). —Kaplicą 
—0 źródłach sił żywotnych (dalszy ciąg). — 


Bronisław Zaleski. 


„Miłość jest długa, cierpli- 
wa, dobrotliwą jest; miłość 
nie zajrzy, niejest rozpust- 
na, nie nadyma sie. 


Nie raduje się z niecierpli-* 


wości, ale się raduje z praw- 
dy; wszystko okrywa; ۰ 
kiemu wierzy; wszystkiego 
się spodziéwa , wszystko 
cierpi.“ 
( $-g0 Pawla list piérwszy 
do Koryntów, XII 4. 6. 7). 


W dniu 2-gim styeznia bie- 
żącego roku, po dlugiéj i ciez- 
kićj chorobie, zgasł w Men- 
tonie Ś. p. Bronisław Zaleski. 

Urodzony w 1819 r. z oj- 
ca Franciszka, b. oficera b. 
wojsk polskich, i matki Ju- 
lii z Czarnockich, w rodzin- 
nej majętności Raczkiewi- 
czach w pow. słuckim, po- 
czątkowe nauki pobićrał 
w domu, pod kierunkiem oj- 
ca, następnie w domu wuja 
swego, Karola Czarnockie- 
go, wraz ze starszymi tegoż 
synami. Nauczycielem do- 
mowym trzech tych mło- 
dzieńców był Dominik Chodz- 
ko, który jakkolwiek sam 
nie zasłynął pierwszorzedne- 
mi zdolnościami jako literat, 
autor lub pedagog, posiadał 
jednak dar nieoceniony wy- 
krycia i rozwinięcia zdolno- 
ści w młodocianych umy- 
słach. Umiał natchnąć je 
zapałem do wszystkiego co 
piękne, dobre i szlachetne, 
umiał wpoić w nie ochotę do 

nauki i pracy i usposobić je 
do samodzielnego kierowa- 
nia się na drodze ku wyży- 
nom nauki wiodącćj, chociaż 
własne jego siły nie sprosta- 
łyby może zadaniu służenia 
za ciągłego przewodnika 
w tym nużącym pochodzie. 
Umysł młodego Bronisła- 


Bronisław Zaleski. 


Podług nadesłanćj fotografii, 


309 


wa pod takim kierunkiem 
rozwijał się nader szybko, 
a dzielnie mu-do tego dopo- 
magał wpływ obojga rodzi- 
ców, jakoteż prawdziwie pa- 
tryarchalny stosunek rodzin- 
ny domu w którym przeby- 
wał. Wytrwała praca, tak 
rzadka w tym wieku, spra- 
wila; iż nietylko dorówny wał 
wspóluczniom, ale ich nawet 
prześcignął, chociaż może 


„pod względem wrodzonych 


zdolności z niektórymi rów- 
nać się nie mógł. 

W roku 1836 udał się 
wraz z dwoma ciotecznymi 
braćmi do Dorpatu, wcelu 
wstąpienia do tamecznego 
uniwersytetu. Mała, bo tyl- 
ko w domowém wychowa- 
niu nabyta znajomość języ- 
ka niemieckiego, będącego 
wykładowym w uniwersyte- 
cie dorpackim, wymagala 
dłuższego czasu do przygoto- 
wania sie, wcelu zrozumie- 
nia lekcyj; w rok jednak nie- 
spełna po przybyciu do téj 
małej, w rodzinnych ich stro- 
nach zaledwie, z nazwiska 
znanej mieściny, wszyscy 
trzej złożyli egzamin wstęp- 
ny izaliezeni zostali w po- 
czet studentów uniwersytetu. 

Zapisawszy się na wydział 
prawa publicznego (nauk dy- 
plomatycznych), młody Bro- 
nisław z zapałem wział się 
do pracy. Żywe zajęcie się 
nowemi skarbami wiedzy, 
która szerokim prądem spły- 
wać nań zaczęła przez usta 
takich tłumaczy nauki, jak 
Bunge, Blum, Maday i inni, 


. odbijało się jasnym blaskiem 


w częstych listach, które do 
swych „rodziców, do wuja 
i do dawnego nauczyciela, 
Dominika Chodźki, pisywał, 
a które zawsze z radością 
witane i odczytywane były, 


zarówno przez starszych, jak i przez mlodsze po- 
kolenie. 

Dalsze uniwersyteckie studya przerwala.oko- 
liczność niespodziana, w skutek którćj zmuszony 
był przepędzić lat kilka w Czernichowie. W prze- 
ciągu tego czasu, w wolnych od zajęć chwilach, 
poświęcał sie nauce i nareszcie złożył przed Ra- 
dą uniwersytecką w Charkowie egzamin, weelu, 
pozyskania stopnia naukowego. 

Około roku 1845 widzimy go jako członka 
komisyi lustracyjnćj dóbr państwa w gub. wileń- 
skiej. Na tem ważaćm, lubo skromném stano- 
wisku, pcłożył $ p. Bronisław ogromne zasługi. 
Pojmując jasno myśl polepszenia moralnego i ma- 
teryalnego bytu stanu włościańskiego, ku czemu 
nowa organizacya włościan w dob.ach państwo- 
wych i wyzwolenie ich od przymusowćj roboci- 
zny miały być początkiem i wzorem, umiał sobie 


zjednać zaufanie sfer wyższych i prawdziwą mi. 


łość ze strony tych, którzy w téj sprawie najwie- 
cćj byli interesowani. Kancelarya téZ komisyi 
zarzuconą była prośbami włościan, domagają- 
cych się, aby Zaleski do nich na lustratora mógł 
być przysłany. 

Lecz zapisaném było w wyrokach Opatrzności, 
aby Zaleski nigdy długo nie zaznał spokoju. Już 
w r. 1848 przeciwne okoliczności zapędziły go 
nad brzegi Uralu. Kilka lat spędzonych w za- 
wodzie nieodpowiającym ani moralnym jego uspo- 
sobieniom, ani fizycznym siłom, nie zdołało w nim 
zaćmić pogody umysłu, ani osłabić słodyczy cha- 
rakteru, nieograniczonćj miłości dla bliźnich, któ- 
ra przez całe jego życie pociągała ku niemu ser- 
ca wszystkich, bez różnicy stanu i wychowania. 
Ztąd spóltowarzysze jego, ludzie - ponajwiększćj 
części prości i nieoświóceni, ubiegali się pomie- 
dzy sobą o to, kto weżmie na siebie cięższy jakiś 
obowiązek służbowy, w zastępstwie Zaleskiego. 

W takićm otoczeniu, wśród trudów i nieodłącz- 
nych od poloZsnia swego przykrości, a często 
i niebezpieczeństw, spędził Zaleski osiem lat życia. 

Wróciwszy na łono rodziny, niedługo zażywał 
tam spokoju; uważał się za dłużnika społeczeń- 
stwa i pilno mu było dług ten zapłacić. 

Nadszedł rok 1858, a z nim przygotowania do 
wielkiego dzieła reformy stosunków ۵۰ 
skich. Zaleski powołany został na członka gu- 
burnialnego komitetu w Mińsku, a następnie brał 
czynny udział, jako ekspert, w pracach centralne- 
go komitetu do spraw włościańskich w Peters- 
burgu. 

Nieustanpa ta praca i dawnićj przebyte ciężkie 
trudy nadwątliły jednak jego zdrowie do tego 
stopnia, iż pobyt w łagodniejszym klimacie stał 
się dla niego niezbędnym. Przyczyniły się do 
tego stanu i moralne cierpienia, dotyczące najdra- 
Zliwszych uczuć człowieka. Niech nam wolno 
będzie rzucić zasłonę na tę chwilę jego życia, 
którćj dotykamy dlatego jedynie, aby wykazać, 
iż tego, co ludzie w tćm życiu szczęściem i po- 
myślnością zowią, Zaleski nie zaznał weale. Do- 
bro, pomyślność i szczęście bliźnich były jego 
celem; lecz myśleć o tém dla siebie nie umiał i nie 
uważał za potrzebne czas na to tracić. 

Odtąd stale zamieszkał za granicą, dzieląc czas 
swój pomiędzy literaturę i sztukę. Jako reda- 
ktor Roczników Towarzystwa historyczno lite- 
rackiego w Paryżu i bibliotekarz tegoż Towarzy- 
stwa, niejeden ważny szczegół, do niedawnéj je- 
320206 przeszłości się odnoszący, wydarł zapomnie- 
niu. Nieliczne są wprawdzie utwory jego pióra, 

ale z każdego z nich bije czyste źródło prawdzi- 
wćj miłości bliźniego, niezrównana słodycz cha- 
rakteru, gorące słowo, które smutnych pocieszyć, 
upadających podnieść, wiarę i nadzieję krzepić 
umić, ale potępiać i złożeczyć niezdolne. Oprócz 
luźnych artykułów, drukowanych po ezasopi- 
smach, wymienimy tu następujące jego prace: 

1) „Chefs d’oeuvres de Jacob Ruysdaćl. No- 
` tice et eaux-fortes, par Bronislas Zaleski, avec 
. un eathalogue détaillé des peintures et estampes 

du maitre. Paris, 1868.” 

„Z życia Litwinki” (1827—1874; z listów i no- 
tatek) Poznań, 1876. 
` Jest-to pelném uwielbienia piórem skréslony 

życiorys - zawcześnie zgasłćj, znakomitéj naszej 


3 


4 


+ 

artystki-rzezbiarki, Heleny Skirmunttowéj, ktöréj 
„Szachy” takie uznanie znaweów pozyskały. 
S. p. Bronisław bowiem nietylko był literatem 
z powołania, lecz także artystą z ducha, lubo ta- 
lentowi jego brakło może twórczości To 1 
sam, będąc najsurowszym dla siebie sędzią, nie 
przedsiębrał wielkich kompozycyj, ponieważ czuł, 
że im podołać nie potrafi, lecz kochając gorąco 
sztukę, zwłaszcza chrześciańską i narodową, usil- 
ną pracą starał się wniknąć w jéj tajniki, poprze- 
stając na skromnćj roli wskaziciela i przewodni- 
ka dla świetniejszych, młodych talentów. Ta- 
kićm było jego „Album Ruysdaćla,” cytowane 
wyżćj, w któróm wszystkie ryciny (aqua-fortis) 
jego są ręki. 

Dalsze jego prace są nastepae: 

2) ., Album stepów kirgizkich.” Paryż (po pol- 
sku i po francuzku). 

8) „Ksiądz Hieronim Kajsiewicz; wyciągi z li- 
stów i notat zmarłego,” 1812—1873. Poznań, 
1878. 

4) „Rzym, jako stolica Włoch.” 

5) „Korespondencya krajowa Stanisława Au- 
gusta z lat 1784 do 1792, wyjęta z 24 wolumi- 
nów korespondencyi tegoż króla, znajdujących 
się w bibliotece ks. Czartoryskiege -w Paryżu. 
Poznań. 

6) „Żywot Adama ks Czartoryskiego (w ręko- 
piśmie niedokończony). 

Zaród choroby piersiowéj Zaleskiego rozwijał 
się powoli, ale ciągle; sam czuł dobrze zbliżający 
się swój koniec i śpieszył z pracą, z pociechą dla 
bliźnich, jakby ta tylko myśl go zaprzątała, że 
zamało jeszcze obowiązków życia spełnił. Na 
troskliwe nalegania przyjaciół, którzy go gwał- 

tem od pracy oderwać chcieli, aby to drogie dla 
nich życie przedłużyć, odpowiadał z łagodnym 
uśmićchem: „Dajcie pokój zludzeniom i nie usi- 
lujeie wmawiać we mnie nadziei, którćj nie mam 
i mióć nie powinienem. Pracowałem, o ilem mógł 
i umiał, i daléj tak samo pracować będę, dopóki 
mi sił starczy. Zadacie dla mnie spoezynku?... 
Bądźcie pewni: wkrótce on przyjdzie, i lepszy, 
trwalszy, niż wy myślicie, bo wieczny!” 

Nadzwyczajnie ostra tegoroczna zima w Pary- 
Zu stała się dla niego zabójezą. Przyjaciele gwal- 
tem prawie wywieźli go do Mentony, szukając 
w zmianie klimatu ostatecznego ratunku, nie bez 
obawy jednak, czy chory drogę tę będzie mógł 
odbyć. Podróż wsżakże była dość pomyślna; 
nawet pod wpływem jasnego nieba południa, do- 
gasająca lampa życia zaswiécila jaśniejszym 
blaskiem. W listach dnia 25 grudnia do siostry 
i brata pisanych, wyraża całą swą wdzięczność 
dla troskliwych przyjaciół, którzy go zmusili do 

"przedsięwzięcia téj podróży; natychmiastowy bo- 
wiem jćj skutek uczuł w polepszeniu stanu zdro- 
wia. W tydzień potém, to jest d. 2 stycznia, za- 
mknął oczy na wieki! 

Pobieżna ta biograficzna wzmianka, którąśmy 
tu ku czci prawdziwego chrzescianina, dźwigają- 
cego z pogodą na czole krzyż całego życia, skré- 
Ślili, nie obfituje w ciekawe i wzruszające szeze- 
góły, któreby obeych lub obojętnych zająć mo- 
gły, chociaż w innych okolicznościach obfitować- 
by mogła; ale dla licznych znajomych i przyja- 
ciół zmarłego, którzy zdołają wiele pominiętych 
tu szczegółów i okoliczności „w duszy swój do- 
śpiówać,” będzie ona pożądaną, jako najpićrwszy 
hold oddany pamięci sprawiedliwego. Zdolniej- 
sze od mojego pióro' lepićjby się zapewne z tego 
zadania wywiązało; lecz jako blizki krewny $. p. 
Bronisława, uważałem za święty swój obowiązek 
ten pićrw szy listek wieńca rzucić na świćżą jego 
mogiłę. Stanisław ٨٧٧1٨ 


Przegląd polityki zagranicznéj. 


16 stycznia. 

W dniu 8 b m., pod Andlijewicami w Górnćj 
Albanii, nastąpiło krwawe starcie między Albań- 
czykami i Czarnogórcami. Napastnikami byli 
Albańczycy, którzy wręcz oświadczyli Porcie, 12 
nie wydadzą okręgów Gusinii i Plawii Czarno- 


górcom i że raczćj wyginą eo do nogi, aniżeliby 
mieli poddać się wyrokom kongresu berlińskiego. 

Jakoż w dniu 8 b. m., 12,000 Albańczyków 
(według innych 6,000, a może tylko i 4,000) na- 
padło na trzytysiączny oddział Czarnogórców, 
stojących pod Velika w pobliżu Andlijewie. Czar- 
nogórcy z polecenia ksie‘ia cofali się, unikając 
bitwy, ale nacićrani przez Albańczyków, zmusze- 
ni byli nareszcie do obrony. Nastąpiła gorąca 
walka, w któréj zginąć miało do 800 Albańczy- 
ków i 160 Czarnogöreöw. Cyfry to niepewne, 
ale fakt sam przez się prawdziwy. Albanezyey 
cofneli się na grunt własny, wzywając całą lu- 
dność do broni, Czarnogórey zaś z rozkazu księ- 
cia skupiać się zaczęli pod Velika. Książę czar- 
nogórski zawiadomiwszy mocarstwa o tém co 
zaszło, oświadczył zarazem, iż dluzéj już czekać 
nie może i musi ukarać Albańczyków, za zgwał- 
cenie granie Czarnogórza. Po wyprawieniu okól- 
nika, książę udać się miał bezzwłocznie do obozu 
pod Velika, celem objęcia dowództwa nad armią. 
Tym sposobem, to co Porta oddać miała dobro- 
wolnie, dobywane być ma orężem. Dodać do- 
tego należy, iż według sprawozdań niektórych 
dzienników, w szeregach albańskich walczyły po- 
dobno regularne bataliony tureckie Muchtara-ba- 
szy. Ostatni ten fakt nie jest jeszcze dowiedzio- 
ny, w każdym jednak razie, ks. czarnogórski 
oznajmił już mocarstwom, iż obawia się, aby nie 
nie przyszło do starcia z regularnóm wojskiem tu- 
reckiém. Zawezesnie byłoby jeszcze bawić sie 
w wysnuwanie wniosków, zaznaczymy więc tylko 
iż niebezpieczeństwo zagrażające pokojowi na 
półwyspie bałkańskim jest wielkie i kto wić, czy 
mocarstwa nie będą zmuszone do jaknajblizszéj 
interwencji. 

Wiadomości z Bulgaryi nie wiele pomyślniej- 
sze. Po zamknięciu Zgromadzenia narodowego, 
rząd rozpisał nowe wybory, które odbywać się 
mają w d. 25 b. m. Otóż korespondenci dzien- 
ników wiedeńskich zapewniają, Ze wybory wy- 
padną w duchu stanowczo panbulgarskim, czyli 
rząd ks. Aleksandra spotka się z opozycyą dale- 
ko silniejszą od poprzedniój. Rozeszly się na- 
wet pogłoski, że książę zamierza zrzecz się kło- 
potliwego tronu, ale wiadomość ta wymaga po- 
twierdzenia. To tylko jest pewném, Ze w caléj 
Bulgaryi panuje usposobienie zbyt panbulgarskie, 
aby się pogodzić dało z ustawą i traktatem ber- 
lińskim. Za najlepszy dowód posłużyć może 
ta okoliczność, że iz drugićj strony Bałkanów, 
w Rumelii, Bulgarowie coraz śmielćj podnoszą 
głowę i nie cofają się nawet przed wybrykami. 
Tak na przykład w święto Bożego narodzenia, 
milicya bulgarska zajęła grecką katedrę (w Fi- 
lipopolu), zmusiła księdza do opuszezenia kościo- 
la i zamknęła katedrę, a klucze odesłała guberna- 
torowi Aleko-baszy. Gubernator, według osta- 
tnich depesz, zwrócił wprawdzie klucze Grekom, 
ale fakt zaszły przekonywa o nienawiści, jaką te 
dwa plemiona ku sobie pałają. 

Dzienniki zagraniczne, chwytające w lot lada 
wypadek, przesadziły nieco doniosłość manifesta- 
cyi Włochów, zaszłćj na pogrzebie generała Avez- 
zano w Rzymie. Nióma obawy o to, aby rozwi- 
nięcie sztandaru „Włoch nieodkupionych” mogło 
dać powód do wojny z Austryą. Cala sprawa 
w ogólności żadnegoby nie miała znaczenia, gdy- 
by nie to, że generał chowanym był kosztem rzą- 
du i że ministrowie znajdowali się na pogrzebie. 

Z Indyj donoszą, że rząd szykuje wyprawę na 
Herat i Ze w tym celu generał Wolseley odwoła- 
nym zostanie z Afryki i obejmie główne dowódz- 
dztwo nad armią angielsko-indyjska. W przed- 
miocie Afganistanu gabinet londyński nie powziął 
dotąd żadnego postanowienia. 

OSTATNIE TELEGRAMY. Paryż, 14 stycznia. 
Journal officiel ogłasza dymisya i przeniesienie 
z urzędu 17 prefektów, 50 podprefektów i 16 
radzców prefektury. 

Londyn, 15 stycznia. Layard przywrócił 
urzędowe stosunki z Portą. Sułtan przyobiecał 
wspiéraé rodzinę Achmed-Tevfika. Layard po- 
dziękował hr. Radolińskiemu przedstawieielowi 
rządu niemieckiego za poparcie w sprawie Tevfika. 
(Nord. Times. Ind. Bel. Schles. Ztg. Jour des Deb). 
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